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Drodzy Mieszkańcy Mińska Mazowieckiego!

Czas w ciągu dnia odmierzają wskazówki zegara. Czas w ciągu roku odmierzają dni, tygodnie, 
miesiące. Czas w życiu człowieka odmierzają lata i charakterystyczne wydarzenia: dzień urodzenia, 
chrztu, rozpoczęcia nauki, ukończenie poszczególnych stopni edukacji, dzień bierzmowania, dzień ślubu 
itp., a także kolejne rocznice tych zdarzeń.

Czas w życiu miasta odmierzają różne wydarzenia historyczne, etapy rozwoju miasta, jego urba­
nizacji, a także kolejne okrągłe rocznice, jakie upływają od momentu przyznania tego szczególnego 
przywileju miejscowości.

Mińsk właśnie obchodzi swoje 575-te urodziny. Jest to okazja na chwilę refleksji, na spojrzenie 
wstecz, by poznać dzieje miasta, poznać ludzi tu żyjących niegdyś, którzy przekazali nam w dziedzictwie 
w takim kształcie Mińsk Mazowiecki.

Począwszy od nocy sylwestrowej 1995/1996 trwają obchody 575-cio lecia naszego miasta. Ale 
dzień 29 maja, tj. dzień przyznania praw miejskich miastu obchodzono szczególnie.
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Poniżej przedstawiamy krótką relację z ob­
chodów 575-Iecia Miasta.

Uroczyste nabożeństwo w kościele p.w. 
Narodzenia Najświętszej Maryi Panny.

Powitanie wygłoszone przez Burmistrza Miasta

Ekscelencjo!
Przewielebny księże biskupie Kazimierzu! 
Ordynariuszu Warszawsko-Praski!

Witam Cię w tej mińskiej farze, w dniu, gdy miasto nasze 
kończy swoje 575 lat.

Witam Was drodzy współcelebranci: księża prałaci i dziekani 
miasta - księże Stanisławie i księże Janie. Nie mniej serdecznie 
witam księdza Leszka - kapelana garnizonu mińskiego i księdza 
prałata Jana Sikorę z Wołomina, związanego od urodzenia z 
naszym miastem.

Witam w miejscu, gdzie fundatorowie Mińska założyli w rok 
po erygowaniu miasta drewniany kościół parafialny. Wielokrot­
nie przebudowywany staraniem możnych Mińska i zacnych 
proboszczów tej świątyni, by ostatecznie nadać jej aktualny 
kształt i wystrój.

Witam w miejscu, gdzie ośmielam się powiedzieć - biło przez 
wieki “serce” miasta. To tu ofiarowywano Bogu przyszłe na świat 
potomstwo miasta i wielu okolicznych wiosek i tu odprawiano w 
drogę na wieczne spoczywanie, tu zawierano związki małżeń­
skie a świętami kościelnymi mierzono czas.
To tu przed obrazem Matki Bożej Anielskiej Generał Błękitny, 
wódz frontu, “co przedmościem i przedmurzem jest”, błagał o 
wstawiennictwo w czasie bitwy warszawskiej.
To tu żołnierze podziemnej Armii Krajowej w środku nocy skła­
dają przysięgę wierności Ojczyźnie, przed akcją “Burza” i choć 
słowa przysięgi ginęły za pobliskim konfesjonałem, to Pani z 
obrazu stelmurskiego słyszała ją i brała sprawę w opiekę.
To tu w najnowszej naszej historii rodziła się i nabierała mocy 
nasza narodowa świadomość.

B I S K U P
WARSZAWSKO-PRASKI
A k t zaw ierzen ia  się  M ia sta  M iń sk a  M azow ieck iego  

św iętem u  J a n o w i C h rzc ic ie lo w i

Panie Jezu Chryste!

Władze Miasta, miejscowi duszpasterze i wszyscy mieszkań­
cy Mińska Mazowieckiego, w 575 rocznicę powstania tego pra­
starego grodu, pragną ponowić swoje oddanie się w szczególną 
opiekę Janowi Chrzcicielowi, od dawien dawna patronowi Miń­
ska Mazowieckiego.

Ty sam, Boski Zbawicielu, powiedziałeś o swoim Poprzedni­
ku, że nie był jak trzcina chwiejąca się na wietrze, że był najwię­
kszym wśród narodzonych z niewiasty. Jakże bardzo potrzebny 
nam, szczególnie dziś, tak potężny Orędownik u Boga! Jakże 
bardzo odczuwa się dziś w ojczyźnie naszej potrzebę ludzi, 
próbujących w swej trosce o siłę charakteru, naśladować Jana 
Chrzciciela!

Iluż to polskich księży tu w Mińsku nie lękało się nawet w 
najcięższych momentach stać obok swoich wiernych.
Wielu polityków miało i ma nadal za złe kościołowi, że miesza 
się do polityki. Wieiu innych uważa, że kościół nie ma odwagi 
bronić prawdy i sprawiedliwości poza murami świątyni, że ogra­
nicza się tylko do spraw duszpasterskich.
To prawda - leczenie ran dusz ludzkich ma zawsze pierwszeń­
stwo. Z drugiej strony jednak niemożliwe jest przemilczenie 
tego, że dusza ludzka żyje w człowieku, który pracuje w fabryce 
czy we własnym zakładzie pracy, który stoi w kolejce, który 
czeka na mieszkanie, który słucha wykładu w szkole, pełni 
służbę wojskową.
Życie człowieka to ciągła ziemska wędrówka. Aby człowiek 
wiedział, dokąd idzie, musi wiedzieć, skąd przychodzi.
I chociaż często mówi się, że z historii nie można się wiele 
nauczyć, to społeczność bez historii błądzi tak, jak błądzi czło­
wiek bez pamięci.
Teraźniejszość jest wytworem przeszłości, a przyszłość stanie 
się kontynuacją teraźniejszości. Nie można zacząć rozważać 
spraw mających nadejść, jeżeli nie zachowa się w pamięci 
spraw przeszłych. 1

Gromadzimy się przy Ołtarzu Pańskim, żeby wspominać 
ludzi i zdarzenia, które ukształtowały obecne obiicze naszego 
miasta przez 575 lat.

Liczbę jubileuszową można podzielić na dwie piątki - do 
niedawna najwyższe oceny w skali ocen szkolnych i siódemkę, 
która w starożytności była symbolem doskonałości, a w religii 
katolickiej obrazuje 7 darów Ducha Świętego, Ducha, który 
zstąpił z nieba i odnowił oblicze tej naszej ziemi.

Nic tak szybko nie mija jak czas. Dziś lazur znów lazurem, 
niebo zabliźnione, kraj jest wolny. Ziemia wolno się zabliźnia. 
Mkną maje, sierpnie i grudnie, a w naszej farze, w nawie głównej 
ten sam XVII-wieczny krucyfiks i Niepokalana wciąż ze szkółką 
aniołków na płótnie.

Niech więc ta dzisiejsza nasza wspólna modlitwa o którą 
proszę w imieniu nas tu zebranych dołączy do modlitw naszych 
przodków wszeptanej w płótna i rzeźby mińskiej świątyni o 
pomyślną przyszłość miasta i jego mieszkańców, o to by dary 
Ducha Świętego - Mądrość, Rozum, Rada, Męstwo, Umiejęt­
ność, Pobożność i Bojaźń Boża towarzyszyły naszym codzien­
nym działaniom. _ . .3 Zbigniew Grzesiak

Powołaniem Jana Chrzciciela było prostowanie dróg dla Pana 
czyli przygotowywanie miejsca dla Boga w świecie. Był temu 
posłannictwu tak wierny i tak się z nim utożsamiał, że mówił o 
sobie, że jest niczym więcej, tylko głosem wołającym na pustyni.

Wzywał ówczesny świat do pokuty i nawrócenia. Ten jego 
apel powtarza dziś z niemniejszą mocą obecny Papież Polak, 
tak bardzo zatroskany o to, żeby wszyscy ludzie a zwłaszcza 
jego rodacy weszli w nowe tysiąclecie chrześcijaństwa z czystym 
sumieniem i w atmosferze narodowego pojednania.

Święty Janie Chrzcicielu, nasz przemożny Patronie. Zechciej 
mieć w szczególnej opiece spośród mieszkańców tego miasta a 
zwłaszcza chorych i cierpiących, dzieci i młodzież, wszystkie 
rodziny a szczególnie te, które odczuwają różne materialne i 
duchowe niedostatki.

Powiązany w sposbób szczególny, poprzez swoją matkę, 
świętą Elżbietę z Matką Zbawiciela, Maryją, Panią pięknego 
maja sprawiaj, by lud Boży tej części Mazowsza czcił Bogurodzi­
cę przez wszystkie przyszłe pokolenia. Święty Janie Chrzcicielu, 
Patronie nasz, módl się za nami. Amen.

Biskup Kazimierz Romaniuk 
Ordynariusz Warszawsko-Praski

Odśpiewać:
Janie Chrzcicielu, Patronie nasz,
Janie Chrzcicielu, Patronie nasz, 
módl się, módl się módl się za nami (3x)
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Podziękowanie za nabożeństwo i akt zawierzenia

Ekscelencjo!
Dzień dzisiejszy w annałach naszego miasta zapisze się w sposób szczególny. Oto z woli Rady Miejskiej, poruczenia 

biskupa, ordynariusza diecezji warszawsko-praskiej, Mińsk Mazowiecki został oddany pod opiekę św. Jana Chrzciciela. 
Dopełnia się więc wola Rady Miejskiej II Rzeczypospolitej.
Jestem przekonany, że społeczność naszego miasta uczyni wszystko, by być godnym tego patronatu, a sam patron będzie 
sprawował pieczę nad nią tak, by miasto nasze i ludzie w nim żyjący żyli zdrowo, szczęśliwie i dostatnio.
Dziękując za ten akt chciałbym podziękować wszystkim księżom odprawiającym dzisiejsze nabożeństwo. Stanowiąc część 
naszej społeczności wypełniają treść swego powołania.
Dziękuję więc w imieniu swoim, Radnych i pracowników samorządowych, w imieniu całego społeczeństwa miasta.

Przewodniczący Rady Miejskiej
Andrzej Maliszewski

Uroczysta sesja Rady Miejskiej w sali 
Miejskiego Domu Kultury.

W ysoka Rado! Szanowni Goście!

Otwieram uroczystą XXIII Sesję Rady Miejskiej w Mińsku Mazo­
wieckim, w dniu oznaczającym jego jubileusz, 575 - rocznicy nada­
nia praw miejskich. Blisko 6 wieków temu, książę Janusz I w swej 
łaskawości zdecydował, że osada nad Srebrną i Wiśniówką będzie 
miastem. Uzyskanie przywileju miejskiego stanowiła dla grodu i 
mieszkańców początek jego rozwoju. 25 lat temu Pan Aleksander 
Krzewiński ówczesny Przewodniczący Miejskiej Rady otwierał uro­
czystości związane z 550 rocznicą nadania praw miastu. Uczestni­
cząc w nich, pomyślałem o wielkim zaszczycie jaki spotkał Pana 
Aleksandra z tego tytułu.
Dzisiaj ja otwieram tę sesję. I wiem, co wówczas On przeżywał. 
Dzień dzisiejszy to środa. Od wielu dziesiątków lat środa to dzień 
targowy. Już bez koni, błota i przekupek, bez straganów i całego 
bałaganu z tym związanego. Ale myślę, że ten symbol miejskościo 
został w naszej pamięci i będzie trwał stale.

Refleksje, które uczyniłem na wstępie mają na celu uświadomie­
nie sobie dwóch rzeczy - jak silna jest pamięć ludzka, i druga - jak 
silne tradycja wrasta w historię. Dzień dzisiejszy, jubileuszowy to 
także okazja do spotkania z tymi, którzy z naszym miastem związani 
są z racji pełnionych funkcji, miejsca pracy, sąsiedztwa, przyjaźni. 
Witając wszystkich zebranych czynię to z ogromną przyjemnością, 
żywiąc nadzieję, że Wasza bytność to nie tylko kuruazja, ale i wyraz 
związków z naszym miastem. Witam więc Marszałka Sejmu, p. 
Józefa Zycha. Myślę, że nikt inny nie potrafi lepiej zrozumieć pro­
blemów samorządowych gmin. Witam także posłów, którzy w swej 
pracy codziennej tworzą prawo, może czasami niedoskonałe, ale 
porządkujące kolejne obszary demokracji. Witam gospodarzy woje­
wództwa, wojewodę siedleckiego p. Zygmunta Wielogórskiego oraz 
dyrektorów i przedstawicieli wydziałów Urzędu Wojewódzkiego. 
Zdaję sobie sprawę, że nadzór nad naszą działalnością sprawia 
Wam problemy, ale nie myli się ten, kto nic nie robi. Witam dyrekto­
rów, kierowników i przedstawicieli urzędów rejonowych. Pełniąc 
swoje obowiązki macie również w pieczy i nasze miasto. Witam 
także tych, którzy kierują instytucjami, urzędami i zakładami pracy 
w naszym mieście. Dajecie mieszkańcom naszego miasta pracę, 
zatrudnienie, to dzięki Wam nasza społeczność może żyć. Kieruję 
słowa powitania do kierowników jednostek organizacyjnych miej­
skich. Dzięki Waszej codziennej trosce funkcjonuje organizm miej­
ski. Witam dyrektorów szkół średnich. W Waszych placówkach 
kształcicie młodzież naszego miasta dając jej przepustkę w dorosły 
świat. Nie można pominąć również służby zdrowia. Wasza troska o 
mieszkańców przy całej złożoności sytuacji jest godna najwyższego 
uznania. Witam także obywateli naszego miasta jakże godnie repre­
zentowanych przez osoby uhonorowane naszymi miejskimi tytuła­
mi, a godności te są wyrazami uznania dla Was jako ludzi, jako 
mińszczan. Witam także przedstawicieli duchowieństwa, księży

V____________________ ___________________

proboszczów. Ofiarując miastu pod patronat św. Jana Chrzciciela 
uczynili nam niezmierny zaszczyt.
Gorąco pragnę powitać prezydentów, burmistrzów oraz wójtów z 
naszego rejonu oraz z województw województwa warszawskiego, 
którzy w układach sąsiedzkich służą radą i pomocą. Szczególnie 
serdecznie witam przedstawicieli samorządu miasta Iławy. Niech 
zapoczątkowane wzajemne kontakty naszych samorządów wniosą 
do działań obu gmin nowe elementy ku zadowoleniu społeczności 
obu miast.
Na koniec pragnę powitać tych, którzy podjęli się trudu bycia radny­
mi. Nasza wspólna praca, nasze działania nacechowane troską o 
miasto i jego mieszkańców najdobitniej świadczą o Waszym udziale 
w tworzeniu tej naszej “małej Ojczyzny”.

Przewodniczący Rady Miejskiej 
Andrzej Maliszewski

Lista gości:
Posłowie i senatorowie
Józef Zych - Marszalek Sejmu: Jan Borkowski - poseł: Krzysztof 
Borkowski - senator; Zbigniew Janas - poseł; Ryszard Smolarek - poseł 
- wiceminister rolnictwa; Antoni Jan Tarczyński - poseł; Elżbieta 
Staniak-Rek - szef gab. marszałka Senatu; Marek Sawicki - poseł - 
wiceminister łączości.
Przedstawiciele kościołów
ks. Stanisław Wołosiewicz - proboszcz parafii NMP; ks. Jan Byrski - 
proboszcz parafii św. Antoniego; ks. Tadeusz Szymański - proboszcz 
parafii Mariawickiej; Ks. Jan Sikora - proboszcz p.w. Matki Boskiej 
Częstochowskiej w Wołminie.
Honorow i Obywatele Miasta Mińsk Mazowiecki.
Przedstawiciele Urzędu W oj e wód z ki ego
Zygmunt Wielogórski - Wojewoda siedlecki; Ryszard Głowacz-wydz. 
kultury.
Prezydenci, Burmistrzowie i wójtowie
Henryk Gut - Siedlce; Jerzy Mikulski - Wołomin; Tadeusz Mikulski - 
Garwolin; Stanisław Wysokiński - Wesoła; Jerzy Boksznajder - Ząbki; 
Stanisław Kaczorek - Kałuszyn; Waldemar Larkiewicz - Łaskarzew; 
Sylwester Zbrzeźny - Dobre; Stanisław Pieńkowski - Cegłów; Bogdan 
Świątek - Latowicz; Tadeusz Kosobudzki - Mińsk Mazowiecki; Kazi­
mierz Łapka - Strachówka; Wojciech Witczak - Stanisławów; Krzy­
sztof Michalik - Siennica; Jolanta Kaczorowska - Wiązowna. 
Przedstawiciele wojska
Sławomir Dygnatowski -1 PLM “W-wa”; Jan Fudalej - 2 Brygada OT; 
Jerzy Smotryś - WKU.
Przedstawiciele szkół średnich, podstawowych i przedszkoli. 
Przedstawiciele administracji rządowej, ogólnej i specjalnej w 
rejonie.
Przedstawiciele urzędów, zakładów pracy.
Dyrektorzy jednostek organizacyjnych miasta, radni, pracownicy 
Urzędu Miejskiego.
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Wystąpienie Burmistrza Miasta
Panic Marszalku!, Wysoka Rado!, Szanowni goście!

Jędrzej Święcicki w “Opisie Mazowsza” przedstawia Mińsk jako 
najludniejsze w tych stronach miasto posiadające dwa znakomitych 
panów palace. Miasto położone nad rzeką Wiśniówką i strumieniem 
zwanym Srebrny, odlegle od Warszawy wiorst 36, wśród piaszczystej 
i lesistej wyżyny, wzniesionej do 600 stóp nad poziom morza. Połą­
czone z Warszawą linią Drogi Żelaznej Warszawsko-Terespolskiej i 
drogą bitą.

Tadeusz Chróścielewski z kolei pisze, że: “Jest miasto od kolbiel- 
skiej do siennickiej szosy, zaszyte jak przepiórka między skąpe kłosy. 
Ma kościół - o dniu szary a biały lub srebrny o zmierzchu, w parku w 
blasku księżyca złocą się drzewa, Św. Jan Chrzciciel nad zarządem 
miejskim wodę z palców do rzeczki przelewa, ul. Warszawską tarabani 
się żółta furmanka, są fabryki - ostrymi zwołują się świsty”.
Jest Madonna w bocznym ołtarzu otoczona przedszkolem aniołów - 
wierna kopia obrazu Murilla namalowana przez Stelmańskiego, do 
którego namalowania swej twarzy użyczyła przepiękna mińszczanka 
Janina z Ilirszenfeldów Krycka. Odmaszerowali ułani zasławscy i 
lubelscy. Po Andriollim został jedynie ślad w Baśniach Starych, a 
okowscy rycerze - jak mi ty z gwiazdozbiorem spadają w naszą kiepską 
pamięć.

Tadeusz La 1 i к i Władysław Rudziński dociekają w swoich publika­
cjach początków istnienia grodu nad Srebrną, a także ukazują w 
chronologicznej kolejności właścicieli Mińska i ich zasługi dla rozwo­
ju miasta.

Nowe światło na Mińsk rzuca nieżyjący już dr Marian Benko - 
architekt i urbanista. Dowiódł on, iż w miejscu dzisiejszego Mińska 
Mazowieckiego funkcjonowały na przełomie XVII i XVI11 wieku dwa 
miasta odlegle od siebie o 2Ü0 m. - średniowieczne Mensko i renesan­
sowy Sendomierz, które z czasem ukształtowały się w jedno miasto. 
Potwierdza tym samym opis Jędrzeja Święcickiego o dwóch znakomi­
tych panów pałacach.

Przeniesienie w 1816 r. przez gen. Zajączka siedziby powiatu ze 
Stanisławowa oraz wspomniana budowa przez Mińsk w latach 1S18- 
23 drogi bitej z Warszawy do Brześcia i w 1867 r. kolei Warszawsko- 
Terespolskiej przyczynia się do wzrostu znaczenia miasta w okolicy. 
Ważnym dla rozwoju miasta staje się budowa w Mińsku Fabryki 
Machin i Odlewów - filii warszawskiej spółki akcyjnej K.Rudzki i 
spółka. Oprócz miejsc pracy rozsławia ona Mińsk w Europie i Azji 
budowanymi przeprawami mostowymi - do ciekawszych należy zali­
czyć mosty na rzekach: Amur - 2596m, Dźwina - 1275m, Newa w 
Petersburgu - 750m. W tejże fabryce w latach 1928 - 1929 wykonano 
pierwszy w świecie spawany most drogowy na rzece Sludwi pod 
Łowiczem według projektu Stefana Bryły - do dziś stoi na tym samym 
miejscu już jako zabytek techniki sławiąc prof. Bryłę i mińskich 
spawalników. W tej fabryce wykonano w okresie międzywojennym 
do dziś stojące mosty na Wiśle, w Dęblinie, Modlinie i Płocku, a po II 
wojnie już pod nazwą Fabryka Urządzeń Dźwigowych wybudowano 
wiele suwnic i dźwigów portowych dla polskich stoczni i portów, a 
także dla różnych krajów Europy, Azji, Afryki i Ameryki.

Mińsk przez lata zaborów był świadkiem wielu walk niepodległo­
ściowych, a przywrócone w 1991 r. na Grób Nieznanego Żołnierza 
tablice świadczą o ostatnim akordzie bitwy warszawskiej 1920 r., jaki 
tu się dokonał 17 VIII 1920 r. - który A.D.Siedlecki przyrównuje do 
Ordre de bataille (ord de batej) - gry wojennej prowadzonej tylko w 
ćwiczeniach sztabowych - a tu odbytej realnie z matematyczną ścisło­
ścią.

Po II wojnie światowej Mińskowi Mazowieckiemu, oprócz FUD-u, 
ambasadorują żółto-niebieskie i pomarańczowe pociągi elektryczne z 
dyskretnymi napisami: ZNTK Mińsk Mazowiecki" i ponaddźwiękowe 
samoloty z 1 PLM “W-wa” i wiele zakładów pracy.

Dziś Mińsk Mazowiecki liczy ponad 35 tysięcy mieszkańców i 
zajmuje powierzchnię 13 km .
Jest miastem ludzi młodych, mających dogodne warunki nauki sięga­
jące czasów Macierzy Szkolnej.
Tak jak cały kraj tak i nasze miasto dotyka bezrobocie - efekt transfor­
macji gospodarczej państwa, częściowo łagodzone przez Warszawę, z 
którą mamy dogodne połączenie komunikacyjne.
To połączenie Mińska przy skrzyżowaniu ważnych szlaków drogo­
wych ze wschodu na zachód i z południa na północ jest atutem naszego 
miasta.

v _ _________________ ________________________________

Te naturalne atuty wspieramy infrastrukturą komunalną, którą syste­
matycznie rozbudowujemy, ulepszamy, porządkując jednocześnie ur­
banistykę. Przez ostatnie sześć lat corocznie przeznaczamy w 
granicach 40-60% budżetu miejskiego na inwestycje. Rozwiązaliśmy 
problem wody dla miasta - wykonaliśmy ponad 20 km wodociągów 
wraz ze stacją uzdatniania i pompownią, ok. 10 km kanalizacji, ponad 
20 km sieci gazowej. W granicach miasta wybudowaliśmy drugi 
przystanek PKP. Najmniej efektownie wyglądają nawierzchnie ulic, 
ale i tu jest już poprawa - tam, gdzie jest uzbrojenie podziemne 
wykonaliśmy kilka kilometrów nawych nawierzchni z chodnikami z 
kostki betonowej.

Rozpoczynając w maju 1990 r. reformę samorządową wsiedliśmy 
do “pędzącego pociągu”. Sześć lat w życiu społeczności lokalnej to 
niewielki przedział czasu. Podjęliśmy tę reformę na miarę przepisów, 
jakie wydały organy ustawodawcze Państwa, innych zasad Finansowa­
nia sfery publicznej, a także własnej wyobraźni. Nie zmarnowaliśmy 
również tego, co zapoczątkowali nasi poprzednicy - dokończyliśmy to 
co było słuszne i potrzebne.

By uporządkować problemy miasta trzeba jeszcze dużo czasu, 
mrówczej i konsekwentnej pracy mieszkańców naszego miasta.
Każda kadencja samorządu terytorialnego musi konsekwentnie dokła­
dać swoją “cegiełkę” w rozwój miasta. Warunkiem powodzenia jest 
odbudowanie zniszczonych więzi środowiskowych, wyrażanych miej­
scową kulturą, sposobem sąsiedzkiego komunikowania się, religijno­
ścią wartością określoną pojęciem życia codziennego. Zależy to w 
dużej mierze od liderów, którzy w większym, stopniu niż ogół miesz­
kańców, skłonni są ulepszać warunki życia w naszym mieście. Chodzi 
o to, aby liderzy potrafili skupić wokół siebie znaczne grono ludzi 
chętnych do pracy nad lokalną historią do pozytywnego formowania 
osobowości młodzieży, rozwijania inwestycji i przedsiębiorczości, a 
także do pracy na rzecz najbardziej potrzebujących pomocy.
Nie mogą to być działania pozorne, lecz systematyczna i cierpliwa 
praca wokół powszechnie zaakceptowanych celów.

Wszyscy zaś mieszkańcy winni stanąć odpowiedzialnie wobec 
problemów miasta. Swoje własne interesy winni wkomponować w 
oczekiwania całej społeczności lokalnej. Myślę, że wtedy z nadzieją 
będziemy mogli wkraczać w przyszłe dziesięciolecie naszego miasta. 
Będzie się nam żyło pogodniej i estetyczniej będzie wyglądało nasze 
miasto. Zbigniew Grzesiak

K O M U N I K A T
PAŃSTWOWEJ INSPEKCJI SANITARNEJ 
DOTYCZĄCY WIRUSOWEGO ZAPALENIA 

OPON MÓZGOWO-RDZENIOWYCH

Państwowy Terenowy Inspektor Sanitarny w Mińsku 
Mazowieckim informuje, że na terenie działalności Tere­
nowej Stacji Sanitarno-Epidemiologicznej w Mińsku Ma­
zow ieckim  po jaw iły  się p ierw sze zachorow an ia  na 
wirusowe zapalenie opon mózgowo-rdzeniowych. 
Początek choroby jest przeważnie ostry; objawia się bó­
lami głowy, gorączką, wymiotami, biegunką, nieżytem 
górnych dróg oddechowych. W drugięj fazie choroby do­
minują objawy oponowe m.in. sztywność karku. 
Najwyższa zapadalność na w irusowe zapalenie opon 
m ózgow o-rdzeniow ych w ystępu je  u dzieci w w ieku 
przedszkolnym i szkolnym.
W/w jednostkę chorobową wywołuje w br. w Polsce ente- 
rowirus ECHO 30 - nie istnieje szczepionka przeciw temu 
wirusowi.

Aby uniknąć zakażenia wirusem należy:

- przestrzegać bezwzględnej higieny osobistej i otoczenia 
(głównie urządzeń sanitarnych),

- w przypadku podejrzenia zachorowania niezwłocznie 
zwrócić się do lekarza.

Państwowy Terenowy Inspektor Sanitarny 
w Mińsku Mazowieckim 

lek.ined. Czesław Bali 
Epidemiolog
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ŻYCZENIA GOŚCI
M ARSZAŁEK SENATU  

RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 
A dam  Struzik

Pan Andrzej M aliszew ski 
Przew odniczący Rady M iejskiej 

M ińska M azow ieckiego

Szanow ni Radni, C złonkow ie Zarządu.
Serdecznie dziękuję za zaproszenie na Uroczystą Sesję Rady 

Miejskiej w dniu 29 maja br. Niestety z przykrością informuję, 
że w związku z wizytą na Łotwie, nie mogę wziąć udziału w 
sesji.

Niewiele grodów szczyci się ponad pięciowiekcrwą historią - 
575 rocznica nadania praw miejskich -jest szczególną okazją do 
refleksji nad przeszłością i przyszłością. Z  mazowieckiej wsi, 
nadaniem Jana Mazowieckiego, Mensko stało się miastem. Jego 
rozwój nie był zuołny od przeszkód - wyrosła obok w niedługim 
czasie Warszawa - powodcrwała migrację ambitnych jednostek 
na dwór książęcy i królewski, na uczelnie i do handlu, w efekcie 
będąc raczej przeszkodą niż pomocą w rozwoju i wymagała 
zdwojonych wysiłków obywateli nad zachowaniem żywotnych 
sili znaczenia miasta. Mińsk Mazowiecki zachował swój niepo­
wtarzalny urok i charakter tylko dzięki pracy dwudziestu kilku 
pokoleń jego obyzoateli. Ufam, że obecne Władze Miasta godnie 
zatroszczą się o spuściznę przodków.

Z  okazji 575 rocznicy nadania praw miejskich składam 
serdeczne życzenia dynamicznego rozwoju miasta i wszelkiej 
pomyślności jego mieszkańcom i zoładzom.

Adam  Struzik

WOJEWODA SIEDLECKI
Przew odniczący Rady M iasta 

mgr Andrzej M aliszew ski

Burmistrz M iasta 
M ińsk  M azow iecki 

mgr inż. Z bigniew  Grzesiak

Z okazji jubileuszu 575-tej rocznicy nadania praw 
miejskich miastu Mińsk Mazowiecki życzą władzom sa­
morządowym oraz wszystkim mieszkańcom tego sza­
cownego grodu dalszych sukcesów w działalności 
przyczyniających się do podniesienia jego świetności.

Efekty Waszej pracy - widoczne i znane w całym 
regionie - mogą służyć za przykład dobrego gospodaro­
wania dobrem publicznym.

Gratuluję osiągnięć. Życzę powodzenia w realizacji 
zamierzeń, jak i pomyślności w życiu osobistym.

Zygm unt W ielogórski

SEJM
RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 

II KADENCJI
POSEŁ ANTONI JAN TARCZYŃSKI

Szanow ny Pan  
Zbigniew Grzesiak.
Burm istrz M iasta  

M ińsk M azow iecki

Z okazji 575 lecia nadania praw miejskich miastu Mińsk 
Mazowiecki proszę przyjąć gratulacje, i życzenia.

Gratuluję niecodziennego, wspaniałego Jubileuszu. 
Władzom samorządowym miasta życzę podejmowania ta­
kich decyzji, które będą służyły rozwiązywaniu problemów 
jego mieszkańców. Życzę, aby miasto Mińsk Mazowiecki 
w wyniku Państwa działań nadal dynamicznie się rozwi­
jało, zmieniając swój wygląd, poprawiając swoją estetykę.

Wszystkim mieszkańcom grodu nad Srebrną życzę, aby 
w mieście, z  tak bogatą historią i piękną tradycją, żyło im 
się bezpiecznie, spokojnie i wygodnie.
Twórzcie Szanowni Państwo, już dziś dla przyszłych poko­
leń historię Waszego miasta. Dbajcie o jego dobre imię i 
przysparzajcie mu świetności swoim działaniem, zacho­
wując w pamięci lata minione.

W imieniu władz samorządowych gminy Mińsk Mazo­
wiecki życzę wszystkim wielu sukcesów i wszelkiej pomy­
ślności w życiu osobistym.

Wpis w ofiarowanym repryndzie Konst.3Maja:

Obywatelom Miasta Mińsk Mazowiecki 
Z okazji 575 rocznicy nadania praw miejskich.

Adam Struzik 
Marszałek Senatu RP

Z okazji 575 rocznicy 
miasta Mińsk Mazowiecki 
- władze miasta Garwolin

Przewodniczący Rady Miasta Burmistrz Miasta
Jan Piesiewicz Tadeusz Mikulski

____________________________________________ /
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ŻYCZENIA GOŚCI
SZANOWNI PANOWIE

ANDRZEJ MALISZEWSKI 
PRZEWODNICZĄCY RADY MIASTA

ZBIGNIEW GRZESIAK 
BURMISTRZ MIASTA 

MIŃSK MAZOWIECKI

Z SATYSFAKCJĄ I OGROMNYM ZADOWOLENIEM PRZY­
JĘLIŚMY ZAPROSZENIE PANÓW NA UROCZYSTOŚCI ZWIĄ­
ZANE Z OBCHODAM I 575-TEJ ROCZNICY NADANIA 
WASZEMU MIASTU PRAW MIEJSKICH.

PIĘĆSET SIEDEMDZIESIĄT PIĘĆ LAT MIŃSKA MAZO­
WIECKIEGO TO DOBRA OKAZJA DO POZNANIA HISTORII 
MIASTA. JEST TO TAKŻE STOSOWNY MOMENT DO REFLE­
KSJI NAD TYM, CO Z PRZESZŁOŚCI I TRADYCJI MOŻE SIĘ 
OKAZAĆ POMOCNE I SŁUŻYĆ ROZWIĄZYWANIU CODZIEN­
NYCH PROBLEMÓW JEGO MIESZKAŃCÓW.

PROSZĘ PRZYJĄĆ NAJLEPSZE ŻYCZENIA SUKCESÓW W 
DYNAMICZNYM ROZWOJU WASZEGO MIASTA - OD WSPÓL­
NOTY SAMORZĄDOWEJ MIASTA IŁAWA.

MIESZKAŃCOM ŻYCZYMY SUKCESÓW W SPRAWACH 
OSOBISTYCH, ZAWODOWYCH I LOKALNYCH, A MIASTU - 
POMYŚLNEJ PROGNOZY NA PRZYSZŁOŚĆ - NA MIARĘ XXI 
WIEKU.

Burmistrz Miasta Przewodniczący Rady
Iławy Miejskiej w Iławie

Adam Żyliński Andrzej Umiński

Szanowny Pan Burmistrz 
Miasta Mińsk Mazowiecki 

Zbigniew Grzesiak

Szanowny Panie Burmistrzu!

Z okazji 575 rocznicy nadania praw miejskich Mińskowi 
Mazowieckiemu, pragnę złożyć na Pana ręce i za Pana 
pośrednictwem, dla wszystkich mieszkańców Waszego 
pięknego grodu, serdeczne życzenia wszelkiej pomyślno­
ści w życiu osobistym i zawodowym, od mieszkańców 
wielkopolskiego miasta Wągrowca.

Jestem przekonany, że obecny powrót do demokracji 
i rozwój samorządności w naszym kraju szczególnie ko­
rzystnie wpływa na status ekonomiczny, gospodarczy i 
społeczny miast polskich. Tego przykładem jest dynami­
czny rozwój właśnie Mińska Mazowieckiego - miasta kie­
rowanego przez Pana.

Jako reprezentant władz samorządowych Wągrowca, 
od 1381 roku posiadającego prawa grodzkie, jestem prze­
konany o konieczności bliskiej współpracy samorządów 
miejskich.

W nadziei na owocną współpracę jeszcze raz przesy­
łam wyrazy poważania oraz serdeczne pozdrowienia.

Burmistrz Miasta Wągrowca 
mgr inż. Jacek Konowalski

PREZYDENT MIASTA
SIEDLCE Szanowny Pan

Andrzej Maliszewski 
Przewodniczący Rady Miejskiej 

w Mińsku Mazowieckim

Z okazji dzisiejszej uroczystości, na ręce Pana Przewodniczącego, mam zaszczyt złożyć wszystkim mieszkańcom serdeczne 
gratulacje w pięćset siedemdziesiątą piątą rocznicę nadania praw miejskich miastu Mińsk Mazowiecki. Uzyskanie praw miejskich 
w aspekcie historycznym wiązało się z niezależnością, przywilejami, większym poczuciem bezpieczeństwa i wzrostem emocjonal­
nego statusu obywateli.

Położenie przy ważnych szlakach handlowych sprawiło, że miasto nie było hermetyczne i ulegało stałym przemianom. Miasta 
są organizmami złożonymi. Różnią się między sobą wielkością i stopniem urbanizacji.

Podlegają rozwojowi podyktowanemu nowymi wymogami, idełami, stylem życia i charakterem zarządzania. Mają jednak wspólne 
bogactwo - swoich mieszkańców, którzy osobistymi zaletami, wiedzą, doświadczeniami kreują jego aktualny wizerunek.

Rozwój to także zachowanie równowagi pomiędzy postępem nowoczesności i historycznym dziedzictwem, integrowaniem tego, 
co nowe z uwzględnieniem lokalnych tradycji. Krajobraz miejski stanowi wynik nakładania się wieloletnich procesów.
Posiada fragmenty będące dumą i chlubą. Dziedzictwo to uzupełniają dodatkowe elementy, które powstały wskutek nacisku i 
panującej mody.

Trudno doszukiwać się analogii między naszymi miastami, bo chociaż leżą od siebie tak blisko, to od swego zarania należały 
do innych regionów.
Dlatego ze zrozumieniem przyjmujemy Państwa aktywność wobec podziałów administracyjnych ze świadomością, że bliskość 
stolicy kusi nadzieją na rozwiązanie wszystkich ludzkich problemów.

Od sześciu lat korzystamy z dobrodziejstw odradzania samorządowego. Jak łatwo zauważyć dla mińszczan nie był to czas 
stracony. O nowoczesności miasta nie stanowi jego wielkość. Nowoczesne miasto to miasto bezpieczne, zdrowe, przyjazne, dające 
swoim mieszkańcom warunki do wszechstronnego rozwoju.

Życzę wszystkim mieszkańcom aktywnego udziału w ramach wspólnoty samorządowej, a jej władzom realizacji zamierzeń 
służących dalszemu rozwojowi miasta.

Z poważaniem Prezydent Miasta
Henryk Gut
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Szanowni Państwo!
W latach 1990-1991 w środowisku mińskim toczyła się ożywiona 

dyskusja na temat ksztaitu i symboliki, a także wersji herbu Miń­
ska Mazowieckiego.

Ostatecznie Rada Miejska przyjęła w Statucie Miasta obowią­
zujący herb naszego miasta w postaci gwiazdy ośmiopromiennej i 
półksiężyca rogami zwróconego do góry. Gwiazda i półksiężyc 
złote na tarczy błękitnej o kształcie tarczy godła państwowego. 
Powtórzony został kształt herbu przyjęty przez Radę Miejską z 
listopada 1936 r.

Zamieszczamy poniżej rysunek pieczęci z “Jednodniówki” wy­
danej z okazji 50-lecia OSP w Mińsku Mazowieckim oraz interpre­
tację rysunku przez Pana Brunona Kojro, którą to przedstawia 
Pan Andrzej Kojro - wnuczek Pana Brunona, radny II kadencji 
naszej Rady. Obok przedstawiamy przedruk opisu tegoż samego 
rysunku z 2 nr “Dzwonu” wydanego 28 listopada 1928 r. i fragment 
protokołu z sesji Rady Miejskiej z miesiąca kwietnia 1933 r.

Wyraz Civit oznacza miasto, jakież to miasto?
Otóż Mensko.

Jak po polsku nazwać to miasto? W kłopotliwej sytuacji, z której 
mnie wyprowadzić mogłyby dokumenty rządowe z tego czasu, zmu­
szony jestem powiedzieć, że było takie miasto Mensko - nie chodzi mi 
czy po łacinie, czy po polsku. Ważne jest określić, z którego roku 
pochodzi ta pieczęć, gdzie ona była, czy to był dokument papierowy 
(jak przypuszczam) czy pergamin lub jakieś żelaztwo, a może kamień. 
Na pieczęci jest wyraźna przewaga elementu wojenno-pańskiego, 
chciałem powiedzieć książęcego, ale jest również element chłopski w 
postaci kosy.

Ciąg wyrazów Ecce Agnus Dei ='Oto Baranek Boży. Przypuszczam, 
że oznaczają one Jezusa Chrystusa, zwłaszcza, że postać trzyma krzyż.

Dwie rzeki oznaczają rzekę Srebrną z lewej i Wiśniówkę z prawej 
strony. Obie wypływają z wyższych miejsc. Nie znam źródła Wiś­
niówki, ale co do Srebrnej, to można określić ile kilometrów płynie 
rzeka na spotkanie z Wiśniówką. Jest to ok. 1,5 km. Nie wiadomo też, 
gdzie było źródło Srebrnej w czasach gdy robiono omawianą pieczęć. 

^ * * Wśród elementów duchowych jest Chrystus.
DWIE GORY, W IŚNIÓW KA Symbolika świecka to element władzy ozna-

T -r * X T  С Т Ш Т С Т С Т Р Т  czony koroną i tarczą. Według stanów można
1  iZjJLi wyróżnić składniki książęce (korona), rycerskie

c ^ 7 \ T T O  F T F F F T F  I V T T K T ^ T ^ A  (półpodkowa i chłopskie (kosa).
V ^ Z j  I  L i  K J  n i j l V D I E  A V r \  Strumień wody z czary Chrystusa symbolizu­

je źródło łaski Bożej. Strumi eń ten jest skierowa­
ny nie tam gdzie źródło Wiśniówki, ale w ogóle na cały ten obszar. 
Gdyby strumień wody z czary Chrystusa spływał na miejsce źródła 
rzeki Wiśniówki, to wydawałaby się być ona uprzywilejowaną, świętą 
rzeką. Byłoby to niemiłe mieszkańcom terenów nad Srebrną. Przez 
skierowanie strumienia wody z dala od źródeł rzeki, obraz stanowi 
harmonijną całość. Powtarzam, że ten kto rzeźbił tę pieczęć był nie lada 
artystą.

Przystąpię teraz do dokładniejszej analizy.
Ułożyłem ją  w porządku od najogólniejszych elementów po najbar­
dziej szczegółowe.

Jubileusz 575-lecia sprawił, że miasto otrzymało piękny sztandar. 
Jego fundatorem jest ks. proboszcz Jan Byrski z Parafii S w. Antonie­
go z Padwy.
Uroczystość przekazania sztandaru wraz Z jego poświęceniem miała 
miejsce 23 czerwca 1996 r. w kościele św. Antoniego, a fak t ten 
uświetnił swą obecnością ks. Biskup Diecezji Warszawsko-Pruskiej 
Kazimierz Romaniuk oraz ks. proboszcz Stanisław Wołosiewicz z 
Parafii Narodzenia Najświętszej Maryi Panny.
Głównym elementem na sztandarze jest postać Patrona Mińska św. 
Jana Chrzciciela wylewającego wodę do dwóch rzek nieopodal sta­
rego cmentarza.
Elementy umieszczone na sztandarze zgadzają sięzwyglądem dawnej 
pieczęci miejskiej opisywanej w kwietniu 1939 r. przez mego dziadka 
Brunona Kojro, który dużo miejsca poświęcił znaczeniu umieszczo­
nych na pieczęci symboli.
W roku jubileuszowym 575-lecia, zapraszam do krótkiej wędrówki и» 
czasy bardzo odlegle, gdy miast było niewiele a pośród nich istniał już  
gród na Srebrną i Wiśniówką o nazwie MENSKO

PIECZĘĆ MIŃSKA

NIEBO I ZIEMIA

Samo zestawienie, nie zawsze przecież konieczne, oznacza prage- 
nezę życia na Ziemi. Oznacza, że w życiu należy pamiętać o niebie, o 
Bogu.

Później zobaczymy jak to niebu odpowiada władza duchowa, a 
ziemi przypisuje się władzę świecką. Podobnie jak w życiu każdego 
człowieka, tak i w duszy społeczności ludzkiej istnieje dualizm: dusza 
i ciało.

Oto wyrazy: Sigiilum Civil Mensko (Pieczęć Miasta Mensko).
Na wstędze wiszącej na krzyżu: Ecce Agnus Dei (Oto Baranek 

Boży).
Łacińskie brzmienie jest więc Menskp, nie wiadomo jak to w ten 

czas brzmiało po polsku. Pieczęć jest okrągła, duża o średnicy 10 cm.
Rysunek jest bardzo złożony i widzimy na nim: 1. Postać Chrystusa, 

który trzyma krzyż i czarę, z której leje życiodajną wodę, 2. Krzyż, 3. 
Czara, 4. Wstęga z napisem, 5. Noga rycerza, 6. Korona, 7. Tarcza, 8. 
Krzyż na tarczy, 9. Kosa, 10. Pól podkowy, 11. Dwie góry, 12. Dwie 
rzeki wypływające z tych gór, 13. Niebo, 14. Ziemia, 15. Woda.

Wszystkie te rzeczy, które możemy rozpatrywać oddzielnie jako 
znaki i rysunki, razem tworzą wymowny obraz.

Pomiędzy dwoma górami stoi widoczna na ciemnym tle postać 
święta z krzyżem. Z dwóch wspomnianych gór wypływają dwie rzeki, 
które łączą się u dołu. Chrystus trzyma w lewym ręku czarę i lejc z niej 
wodę - charakterystyczne nie tam, gdzie źródło, ale na brzeg rzeki, na 
chybił trafił. W środku jest tarcza, jakby u stóp Chrystusa, który stoi 
boso. Na tarczy widzimy krzyż z dwoma ramionami zwykłymi i 
jednym u dołu tylko po lewej stronie. Niżej z prawej strony krzyża jest 
kosa, a z lewej półpodkowa. Oto opis pieczęci: Jakaż interpretacja?

Napis wokół pieczęci mówi najwyraźniej, że chodzi tu o Mińsk, 
nasz Mińsk Mazowiecki. Geografia na pieczęci to uwydatnia, bo 
przedstawia dwie rzeczki, jak rozumiem Wiśniówkę i Srebrną.

V ________________________ _________________________

Oto są dwie góry, z jednej i z drugiej wypływają rzeki łączące się 
razem. W środku jest jak należy się domyśleć- nizina. Domyślamy się, 
żejednąz tych rzek jest Srebrna, drugą zaś Wiśniówka. Być może jest 
tu jakaś nieścisłość, gdyż Wiśniówka leży już poza granicami miasta. 
Ale jeżeli Wiśniówka ciągnie się daleko, to ona powinna być raczej 
główną, a rzeka Srebrna poboczną, czyli jej dopływem.
To zmusza mnie do rewizji nazw geograficznych... Myślę, że Srebrna 
była wtedy większa, teraz zaś wyschła i jest mała. Tradycja jednak 
utrzymała przy Srebrnej tytuł rzeki głównej. Obie rzeki wiją się przez 
błota i pola, między pagórkami - zupełnie jak węże. Czy Mensko 
mieściło się między tymi rzekami? Chyba tak...

Wg opowiadań robotników ze żwirowni pani Sikorskiej, w miejscu 
gdzie dziś znajduje się wieś Karolina były aż trzy kościoły, które 
zapadły się w błoto.

v  e potrzeba chyba dowodzić, że Mińsk obecny ogniskował się na 
miejscu danwego Menska. Tradycja mówi, że tam gdzie obecnie jest 
cmentarz kościelny z plebanią i kościołem, był wcześniej stary cmen­
tarz. Czy cmentarz mógł istnieć w środku miasta? Chyba, nie, może na 
skraju? Wynika z tego, że tam gdzie jest obecnie plebania był koniec 
miasta. Cmentarz bowiem musiał znajdować się w pewnej odległości 
od grodu. 1 pieczęć rzeczywiście umieszcza miasto pomiędzy rzekami. 
Z tego należy wnioskować, że dzisiejszy cmentarz jest miejscem 
początku miasta. Teren górzysty, obronny, z murami...
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Można powiedzieć (fantazja)? Tam gdzie ludzie wchodzili do 
ludnego miasta, dziś schodzą umarli w głąb ziemi na wieczny spoczy­
nek. W tym miejscu muszę stwierdzić, że teren Mińska jest zupełnie 
niezbadany. My zwracamy uwagę tylko na to co się pod nogami trafia, 
co tuż przy sobie zobaczymy... Naszemu miastu potrzeba badawczego 
umysłu, skierowanego na rozległe tereny dawnych dziejów...
Być może Wólko-Karolińskie błota wiele nam powiedzą, jeno nikt nie 
pyta.

Jeżeli było Mensko siedzibą książąt, to były dwa oddzielne miasta.
Jaka przyczyna doprowadziła do ich złączenia się w jeden organizm?
Czy był to rozrost jednego miasta kosztem drugiego? Nie, gdyż zbocze­
niu się miast towarzyszyło wymarcie ludności Menska z między rzeczą.

Celowo użyłem tu tego terminu, tzn. między rzekami Srebrną i 
Wiśniówką. Przypuśćmy, że nastąpił jakiś kataklizm - napad. Gorzej 
obronne Mensko zostało zniszczone, lecz “siedziba” jako gród książąt, 
dobrze wzmocniona wytrzymała napad i ocalała.

Musiał to być okres nie długotrwałych wojen, ale drapieżnych, po 
prostu zbójeckich napadów np. Prusów, Jaćwingów, Żmudzi nów bądź 
Litwinów. Bądź co bądź powstało nowe miasto... Dawny teren, usiany 
gruzami i zgliszczami porzucono. Środek terenu międzyrzecze, nizinny 
szybko nasiąkł wodą i zanieczyścił się. Potworzyły się tam błota...
Tymczasem w pobliżu nęciła wyżyna.
Czemuż nie przenieść się na te wyższe obszary? I oto nowe miasto 
poczęło powstawać tam gdzie jest dziś obszar ograniczony cmenta­
rzem, Wiśniówką, Koszarami, ul. Warszawską i rzeką Srebrną. To 
miasto również zostało zniszczone (być może 
przez Szwedów). Być może, że dawny cmen­
tarz, na którym obecnie jest kościół i plebania 
służył jeszcze nowemu miastu?

Zatem czy symbol Nieba i Ziemi nie ozna­
cza, że na północy jest właśnie prapoczątek 
Menska-Mińska?

Czy noga rycerza na pieczęci nie oznacza 
że na północy, w międzyrzecz przybyli rycerze 
z wiarą Chrystusową, z duchownymi i zakon-i I  j‘ Г È '
ni kami i założyli tam miasto dając mu kulturę i

legendarne kościoły, które zapadły się w głąb ziemi i utworzyło się na 
ich miejscu jezioro i błota. Żaden założyciel nie mógł wznieść miasta 
na obu górach.

CHRYSTUS NIOSĄCY SIŁĘ 
ŻYCIODAJNĄ I KRAJ

Czy w międzyrzeczu były takie niedostępne jak dzisiaj błota, 
trzęsawiska i zarośla? Jeśli międzyrzecze oznacza miejsce dawnego 
miasta, to nie mogły być tam błota. Nie były tam błota... Były tam 
urodzajne obszary. Kraj to był mlekiem i miodem płynący. Wdzięczna, 
bogobojna ludność wyobrażała sobie, że Chrystus z czary leje zdrój 
życiodajny na ich ziemię, sam ją  użyźnia i daje płodność. Chrystus... 
Chrystus sam... A także i ludzie - ci którzy co tu idą w imię Jezusa 
Chrystusa. Rycerze, a za nimi kmiotkowie niosący godło wiary i 
kultury materialnej. W osobie zaś Chrystusa szli liczni kapłanie i 
zakonnicy utwierdzający kościół i wiarę. Miejsce dla miasta trzeba 
było zdobywać orężem potem zaś bronić wiary i domów z mieczem w 
ręku. Chrystus jest tu źródłem bogactwa i początkiem miasta... Miasto 
Chrystusa? Miasto to rycerstwo i duchowieństwo założyli... Ale co 
powicie mieszkańcy Wólki i Karoliny na to, że praojcowie wasi 
lepiej gospodarowali, żyzne pola mieli, a tam gdzie teraz trzęsawi­
ska trzy kościoły postawili?

CHRYSTUS CZYLI W OGÓLE 
KOŚCIÓŁ I RYCERSTWO

wiarę? i s
Tu w żyznej ziemi osiadły potem gromady 

chłopów. Zauważmy, że nawet dzisiaj Pałac,
Majątek z miastem nie zlały się w całość. Samo . 
połączenie miasta mogło rozpocząć się niedłu­
go przed wojnami szwedzkimi.

Mamy również wiadomości, że Pałacem (za­
mkiem) władali kolejno Borzęccy, Jezierscy i 
Dernalowicze. Borzęccy mieli ten zamek. Czy 
objęli go od razu po książętach mazowieckich? A teraz zapytam: Czy 
góry zaznaczone na rysunku są w obrębie Menska? Gdyby nie należały 
one do Menska nie mogłyby być zaznaczone. Otóż jest to zupełnie nie 
możliwe, że Wólka Mińska i dzisiejsza Karolina leżą na gruncie 
dawnego Menska...

I może Niedziałka też stanowiła część tego miasta (przedmieście). 
Być może, że tam gdzie leżało dawne miasto muszą być zabytki, 
których nikt nie odkrył... Jest wieś Wólka Mińska, wieś Karolina, a 
potem biota, łąki i wzgórza...

DWIE GÓRY. DWIE RZEKI

Już wyżej omówiliśmy ich topograficzne znaczenie. Jeżeli chodzi 
o obronność to trudno jest wyjaśnić, czy Mensko było mocno obronne.

Przypuśćmy, że owe dwie góry stanowiły całość wraz z dzisiejszy­
mi cmentarnymi narożnikami. Otrzymalibyśmy w ten sposób mocno 
obwarowane miasto, ale osłabione cokolwiek swoją rozległością. Być 
może na tych górach były najpierw oddzielne osiedla czy miasta, które 
rozrosły się i utworzyły jedno duże miasto? Wykorzystano przy tym 
rzeki do obrony przed napadami. Doliny zaś były to urodzajne pola 
rolne... W okolicy dzisiejszej Karoliny możemy dać na mapie trzy

Trochę już o tym mówił em, gdy chodziło o 
nogę rycerza.

Okazało się, że nie należy zestawiać nogi 
rycerza z koroną, gdyż jest jeszcze podkowa 
jako część paraleli do korony. Nogę rycerza 
trzeba więc zestawić z Chrystusem. Kościół i 
rycerstwo byli krzewicielami wiary i kultury, 
założycielami miasta w dawnej Polsce. Tak 
silnie jest tu zaznaczony religijny początek 
miasta. Ponieważ dołączenie nogi rycerza do 
tarczy z koroną grzeszyłoby nadmiarem sym­
boli (dwa znaki rycerstwa), należy przypusz­
czać, że właściciele tego herbu (tarczy z 

$  koroną u góry, krzyżem, pól podkową i kosą) 
przyszli po pierwszych założycielach miasta... 

-- —s*-** ̂  S  p0 rycerzach j duchownych.
Zasłyszałem również hipotezę, że miasto 

założyli Krzyżacy. Rzecz to zdumiewająca i 
mało prawdopodobna.

Czyż tak dobry Chrystus, uważany za źródło bogactwa kraju mógł 
stać się przewodnikiem i mocą Krzyżaków, owych okrutników i wia- 
rołomców. Jacy Polacy mogli pogodzić się z taką tradycją.

STAN KSIĄŻĘCY, STAN RYCERSKI 
KORONA, PÓŁPODKOWA.

STAN CHŁOPSKI

Książęta więc potem przybyli. Rzecz zupełnie zrozumiała, że gdzie 
byli książęta tam byli rycerze.

Lecz miasto miało pełno ról, pól - więc było i chłopstwo. 
Oznaczają to trzy symbole: korona, podkowa i kosa.
Moglibyśmy tak powiedzieć:
W mieście zwanem Mensko władali książęta...

Mieli oni liczne zastępy rycerstwa. Miasto posiadało kościoły... Wokół 
rozciągały się liczne urodzajne pola książęce. Uprawiało je poddane 
książętom chłopstwo.

Miasto było obronne wałami i wodą. Gdy nieprzyjaciel się zjawił, 
rycerze nadstawiali zakute wstał piersi, wypadając na koniach przeciw 
wrogowi albo broniąc miast z szańców.

c.d.str.9
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WŁADZA ŚWIECKA I KOŚCIELNA 
(tarcza i krzyż)

Na tarczy znajduje się krzyż. Oznacza on, że książęta, rycerstwo i 
chłopstwo żyją i pracują zgodnie z nauką kościoła, że bronią wiary i 
jej strzegą. Duchowni też pomagają w utrzymaniu i rozwoju miasta.

Ciekawa jest forma krzyża. Jedno dłuższe ramię krzyża przypusz- 
czalnie odpadło z pieczęci. Nie ma żadnej podstawy aby wymyślićinną 
hipotezę.

Jaki to jest krzyż? Z dużym poprzecznym ramieniem jest krzyżem 
prawosławnym. Wygląd krzyża pozwala jednak wysnuć pewne domy­
sły.

Być może w bitwie nieprzyjaciel uderzył w pierś mieczem i trafił 
na duży, być może złoty krzyż noszony przez rycerza.

Inna hipoteza: piorun mógł odłamać ramię krzyża na świątyni.
Herb Osiecka ma podobny krzyż.

Dziwnie wygląda wcięta noga rycerza i półpodkowa. Półpodkowa 
umyślnie wcięta (jest równa). Czyż równe wcięcie ramienia krzyża 
może coś symbolizować, a równo wcięta noga rycerza? Czy to nie 
oznacza ofiar wojny?

Symbolika pieczęci zadaje mi jeszcze dodatkowe pytanie:
Dlaczego Chrystus jest bosy? Czyżby właściwie oznaczał on ka­

płanów, którzy w imię Boga przybyli wraz z rycerzami, o czym 
świadczy noga rycerska?

Noga jest obuta prawie do kolan. Czy z powodu błota?
Nasunęła mi się myśl, że może na tarczy jest nie krzyż a klucze od 

miasta.
Jakaż to ironia! Dotychczas myślałem, iż na pieczęci jest postać 

Chrystusa.
Otóż jak informowano mnie, ma to być nie Pan Jezus ale jakiś inny 

święty. Chyba Jan Chrzciciel...
Nad Magistratem wisiał herb i tam tę postać świętego widziano...
Święty Janie Chrzcicielu, Miński Patronie - otaczaj opiel<ą 

miasto i gminę przez następne wieki.
Na podstawie zbiorów dziadka z 1939 r. opracował Andrz.ej Kojro.

R O K I. Mińsk-Mazowiecki, dnia 23 Listopada 1918 r.
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O herbie miasta niema nic pewnego. Podobno w zbio­
rach znanego heraldyka i fragistyka Ad.Am. Kosińskiego, 
znajdować się miała, jak mówił jeden z jego przyjaciół, 
pięczęć formą i wykonaniem wybitnie przypominająca po­
czątek XV wieku, na której otoku był napis “Sigiilum civit. 
Mensko”, a w polu u góry Św. Jan Chrzciciel, pod nim 
dwie rzeki (w znaczeniu heraldycznem), a u dołu herb 
Prus 3-ci. Czy opowieść ta jest wiarygodną lub nie, nie 
możemy sądzić, bo niewiadomo do jakiego “Menska” 
owa pieczęć należała, w każdym jednak razie dziwnie 
dostosowywa się do Mińska-Mazowieckiego. I tak: Przy 
zmianie wsi Mensko na miasto, nie nadano mu zmienio­
nej nazwy, lecz pozostawiono dawną nazwę wsi. Także 
w polu u góry Św. Jan Chrzciciel mógł być patronem 
zarówno Jana Starszego, Księcia Mazowieckiego, na­
dawcy przywileju lokacyjnego, jak i Jana z Goszczańczyc

4 ________________________ __ ________________________

ówczesnego właściciela tejże wsi. Dalej pod nim dwie 
rzeki odpowiadają rzeczce Wiśniówce i strumieniowi Sre­
brnej, płynącym w granicach miasta. Następnie u dołu 
herb Prus 3-ci inaczej zwany Nagody, wyobrażający w 
szczycie zbrojną nogę z ostrogą, klęczącą niby na koronie 
kolanem, tak że pięta jej obraca się w lewą stronę tarczy, 
a na tarczy ku prawej stronie kosa, ostrzem ku środkowi 
obrócona, końcem cieńszym na dół, po lewej stronie pół 
p o rto w y  stojącej, tak że z kosą złączone niby bramę for­
mują, a na ich wierzchu półtora krzyża, - co razem stanowi 
herb Prus 3-ci, którym pięczętował się ród Jana z Gosz­
czańczyc, która to rodzina, następnie ówczesnym zwy­
czajem, przyjęła od dzierżawy czyli dziedzictwo swego 
Mińska - nazwisko Mińskich.

Zebrał i dopełnił 
Arkadjusz Oksza-Strzałecki

___________________________ J
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W miesiącu maju, czerwcu i lipcu odbyły się kolejne posie­
dzenia zarządu.

Na posiedzeniu w dniu 9 maja m.in. postanowiono:
... wniosek PP-H “Polmozbyt ’93" o umożliwienie objęcia we 
władanie (przed datą spisania umowy dzierżawy) część zabu­
dowań nieruchomości przy ul. Sosnkowskiego (poprzedni dzier­
żawca - Irena Golańska) rozpatrzyć pozytywnie i o 
protokolarnym przekazaniu tej nieruchomości.
... w związku z nieuiszczeniem należności z tytułu dzierżawy 
terenu komunalnego przez PP M.Leszczyńską (przy ul. Banko­
wej) i W.Targowskiego (na targowicy miejskiej) rozwiązać z nimi 
umowy dzierżawy z dniem 15.05.br. W tym terminie także dzier­
żawcy zobowiązani są usunąć pailony i uporządkować dzierża­
wione tereny. Powstałe zaległości w opłacie dzierżawnej będą 
egzekwowane - nie wyłączając drogi sądowej.
... wyrazić zgodę na wykonanie prac adaptacyjnych w budynku 
przy ul. Błonie 2/3 celem zamontowania dźwigu inwalidzkiego 
(dotyczy p. E.Kostyra).
... po zastosowaniu trybu zapytania o cenę - zamówić 90 sztuk 
śmietniczek ulicznych betonowych według wzoru istniejącego 
na terenie miasta oraz 140 sztuk pierścieni mocujących worki 
foliowe - z transportem do Mińska.
... wystąpić do organów wojskowych (do Dowódcy Brygady 
Obrony Terytorialnej) o wyrażenie zgody na odstąpienie pasa 
gruntu - w związku z projektowaną modernizacją ul. Chrobrego.

Na posiedzeniu w dniu 16 maja m.in. postanowiono:
... przyznać bezzwrotną pomoc finansową na remonty budyn­
ków:
- Lokalnemu Zrzeszeniu Właścicieli Nieruchomości - na remont 
budynku przy ul. Limanowskiego 1 - w kwocie 2.490,00 zł.
- Pani Grażynie Podkówka - na remont budynku przy ul. Piłsud­
skiego 22 - W kwocie 2.570,00 zł.
... z dniem 01.06.1996 r. w następujący sposób podnieść m-czną 
opłatę dzierżawną w odniesieniu do n/w osób:
- dzierżawcy pawilonów KAMI na targowicy miejskiej (PP Gór- 
ski-Nowak x 2, Wiktorowicz, Wiaderek, Rosińska, Krzyżanows­
cy, Czechowski, Łażewska, Kniewski, Gójski, Jurzyńscy, Jurko­
wski, Mrózek, Gujski, Mirosz, Jaworski, Komuda) - do kwoty
180.00 zł. + VAT
- dzierżawcy pawilonów innych niż KAMI na targowicy miejskiej 
(PP Gąsior, Piotrowski, Kabziński, Radzikowscy, Knapik, Rży­
sko, Kwiatkowski, Madziar, Sikora, Sasimowski, Wróblewski, 
Jackiewicz, Okrzeja, Miszkurka, Pałasz) - do kwoty 200,00 zł. + 
VAT
- Joanna Stelmaszczyk - teren przy ul. Rodziny Nalazków - do 
kwoty 130,00 zł. + VAT
- I.W.Gójscy - teren przy ul. Warszawskiej - do kwoty 220,00 zł. 
+ VAT
- Sp-nia Ogrodniczo-Pszczelarska - teren przy ul. Chełmońskie­
go - do kwoty 850,00 zł. + VAT
- Sp-nia Ogrodniczo-Przeczelarska - teren przy PKS - do kwoty
300.00 zł. + VAT.
... wniosek p. Zbigniewa Kosima o przedłużenie okresu użycze­
nia terenu przy ul. Rodziny Nalazków pod garaż tymczasowy 
rozpatrzyć pozytywnie i przedłużyć ten termin do 30.06.1996 r. 
... wniosek p. Janiny Korzeń o przedłużenie umowy dzierżawy 
terenu przy ul. Piłsudskiego róg Traugutta rozpatrzyć pozytyw­
nie ustalając ostateczny termin dzierżawy do 31.03.1997 r. 
Jednocześnie postanowiono poinformować dzierżawcę o przy­
stąpieniu do prac związanych z modernizacją łuku ulic Piłsud­
skiego i Traugutta, co oznacza, że poza okres ustalony obecnie 
dalsza dzierżawa nie będzie możliwa.

Na posiedzeniu w dniu 23 maja m.in. postanowiono:
... po rozpoznaniu kolejnego pisma Przedsiębiorstwa POCZTA 
POLSKA dotyczącego wykupu najmowanego lokalu użytkowe­
go w budynku komunalnym przy PI. Dąbrowszczaków podjąć

V______________ _______ __________________

uchwałę o sprzedaży tego lokalu na rzecz najemcy Przedsię­
biorstwa POCZTA POLSKA w trybie bezprzetargowym.
... wniosek p. Z.Czechowskiego o przedłużeniu okresu dzierża­
wy terenu na targowicy miejskiej rozpatrzyć pozytywnie i ustalić 
termin dzierżawy do 30 listopada 1998 r.
... wniosek dzierżawców terenów pod garażami tymczasowymi 
przy ul. Budowlanej (p.p. Rybak, G. Godlewska, W.Górnicki, 
Z.Sosiński, W.Grzywanowski) rozpatrzyć pozytywnie i przedłu­
żyć okres dzierżawy tych terenów do 31 grudnia 1998 r.
... po rozpatrzeniu wniosków p.p. Z.Nalazek i D.Książek o dopu­
szczenie rozbudowy budynku mieszkalnego na dz. nr 3772 w 
odległości 1,5 m od granicy z dz. miejską nr 3823, stanowiący 
część ciągu pieszego ul. Kwiatowej wydać taką zgodę.
... w związku z modernizacją ul. Bocznej i wynikającą z tego 
koniecznością wykonania łuku ulicy Bocznej i Wielkopolskiej 
rozpocząć negocjacje z właścicielami dz. 457/2 co do przejęcia 
na rzecz miasta naroża tej działki. Do przeprowadzenia wstę­
pnych uzgodnień upoważniono kierownika Wydziału PPiGG p. 
M. Parol.
... po przeanalizowaniu całości akt sprawy z wniosku Społecz­
nego Komitetu Właścicieli Działek Budowlanych o poszerzenie 
uliczki dojazdowej od ul. Bocznej do działek powstałych z po­
działu działki Nr 645 zapoznać się ze stanowiskiem właścicieli 
działek sąsiednich co do przekazania miastu części swych nie­
ruchomości. Do przeprowadzenia wstępnych rozmów w tej spra­
wie upoważniono kier. wydz. PPiGG p. M.Parol.
... udzielić zamówienia na sprzątnięcie wiatrołomów (gałęzi) 
leżących na chodnikach ulic w wyniku wystąpienia silnych wia­
trów w trybie zamówienia z wolnej ręki. Do przeprowadzenia 
rokowań z p. W.Chylińskim Zarząd Miasta upoważnił p. L.Gierz, 
a do podpisania stosownej umowy Burmistrza Miasta i Zastępcę.

Na posiedzeniu w dniu 30 maja m.in. postanowiono:
... wyrazić zgodę na przedłużenie umowy najmu lokalu użytko­
wego w budynku przy ul. Dąbrówki 6 (filia MBP) na okres 3 lat - 
na dotychczasowych warunkach.
... wyrazić zgodę na dokonanie zamiany mieszkań komunalnych 
pomiędzy p. Zofią Brańską zam. Mińsk Maz. ul. 1 PLM “W-wa" 
1D/13 (p.uż. 44ПГГ) ap. Emilią Werengowską zam. Mińsk Maz. 
ul. Mireckiego 13/9 (p.uż. 60m2).
... ponownie rozpatrzyć wniosek p. Mirosława Nowińskiego o 
zamianę dotychczasowego mieszkania w budynku przy ul. Sien­
nickiej 7/5 (p.uż. 33,4m2) na wolny lokal komunalny w budynku 
przy ul. Siennickiej 5/6 (p.uż. 48m2) i wyraził zgodę na dokonanie 
tej zamiany.
... przy współudziale przewodniczącej Społecznej Komisji Mie­
szkaniowej Lucyny Wocial, omówić propozycje projektu listy 
osób, z którymi będą zawierane umowy najmu lokali mieszkal­
nych.
... podanie p. Hoang Hai Sinh o wydzierżawienie mu stanowiska 
handlowego Nr 15 na targowicy miejskiej rozpatrzyć pozytywnie 
i zawrzeć z nim umowę dzierżawy na tych samych warunkach, 
jakie obowiązują dzierżawców terenów sąsiednich (bez możli­
wości dostawy energii elektrycznej z urządzeń elektrycznych na 
targowisku).
... zapoznać się z projektem porozumienia określającym warunki 
przyjmowania dzieci z Gminy Mińsk Mazowiecki do szkół pod­
stawowych z terenu miasta Mińsk Mazowiecki, przyjął jego treść 
z zastrzeżeniem skreślenia § 2 pkt. 1 ppkt 2 wyraz: "pozytywnej" 
Do podpisania porozumienia Zarząd upoważnił Burmistrza Mia- 
sts . Z-cę Burmistrza. Przyjmowanie dzieci z gminy do szkół nr 
3 i 5 będzie dokonywane na zasadzie uzgodnień pomiędzy 
dyrektorami tych szkół (bez możliwości zwiększania liczby od­
działów). Dzieci z Targówki będą zapisywane do szkół nr 2 i 4 
... wniosek Zarządu OSP w Mińsku Mazowieckim o wydanie 
zezwolenia na zlokalizowanie figury Św. Floriana na działce 
komunalnej położonej przy ul. Warszawskiej rozpatrzyć pozy­
tywnie.

c.d. str. 12
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Na posiedzeniu w dniu 5 czerwca m.in. postanowiono:
... dokonać otwarcia złożonych ofert wstępnych na wykonanie 
projektów modernizacji ulic Warszawskie Przedmieście, Orzesz­
kowej i Nowy Świat. Przeprowadzono negocjacje warunków 
umowy z projektantami. Ustalono termin złożenia ofert ostatecz­
nych na dn. 13 czerwca 1996 r.
... dokonać otwarcia ofert wstępnych na projekt techniczny prze­
budowy sieci energetycznych w ul. Piłsudskiego. Zarząd Miasta 
rozpatrzył je i poprosił oferentów o złożenie ofert ostatecznych w 
terminie do dn. 20 czerwca 1996 r.
... przejąć nieodpłatnie dowodami PT, a następnie przekazać na 
majątek PEC Sp. z o.o. w Mińsku Mazowieckim opomiarowania 
węzłów cieplnych w budynkach Spółdzielni “Wspólny Dach" przy 
ul. Warszawskiej 106 i 106A.
... zlecić wykonanie przepustu w ul. Chróścielewskiego - PWiK 
Sp. z o.o. w Mińsku Mazowieckim, a wykonanie remontu nawie­
rzchni po w/w czynności - ZDM Sp. z o.o. w Mińsku Mazowiec­
kim. Roboty te będą wykonane w ramach utrzymania bieżącego 
sieci kanalizacyjnej i dróg.
... pozytywnie zaopiniować wniosek Zakładów Mleczarskich “Ml- 
TEX" Sp. z o.o. w Mińsku Mazowieckim w sprawie przedłużenia 
zezwolenia na sprzedaż piwa w n/w sklepach:
- Nr 4 przy ul. Dąbrówki 39
- Nr 9 przy ul. Licealnej 12
- Nr 20 przy ul. Konstytucji 3 Maja 6
... pozytywnie zaopiniować wniosek p. J.Boguszewskiego, pro­
wadzącego sprzedaż piwa i napojów alkoholowych zawierają­
cych pow. 4,5% alkoholu w Delikatesach przy ul. Tartacznej 9, 
w sprawie wydania zezwolenia na nazwisko Barbary Bogusze­
wskiej, z dniem 1 lipca 1996 r. (zmiana podmiotu gospodarcze­
go)-
... w nawiązaniu do wstępnych negocjacji dokonanych z Preze­
sem Zarządu Spółdzielni Spożywców Społem "Oszczędność" w 
sprawie rozbiórki pawilonu handlowego przy ul. Piłsudskiego 33 
w związku z modernizacją ul. Piłsudskiego i wlotu ul. Traugutta 
wystąpić do tej Spółdzielni z propozycją następującego załatwie­
nia sprawy:
- Spółdzielnia Spożywców “Oszczędność" w Mińsku Mazowiec­
kim przekaże odpłatnie Miastu swe prawa do pawilonu,
- wysokość odszkodowania przysługującą Spółdzielni od Miasta 
ustali rzeczoznawca majątkowy wybrany wspólnie,
- rozbiórki pawilonu dokona Miasto (po odliczeniu kosztów roz­
biórki od w/w odszkodowania).
... po zapoznaniu się ze sposobem zagospodarowania części 
targowiska miejskiego przy ul. Targowej zezwolić p. M.Czyże- 
wicz na ustawienie wykonanego we własnym zakresie pawilonu 
handlowego na stanowisku nr 22 i dzierżawienia go na zasadach 
ogólnych.
... podjąć uchwały zatwierdzające arkusze organizacyjne pracy 
Przedszkoli Miejskich Nr 1,2, 3, 4 i 5 w Mińsku Mazowieckim na 
rok szkolny 1996/97.
... podjąć uchwałę w sprawie zatwierdzenia arkuszy organizacyj­
nych pracy Szkół Podstawowych nr 1, 2, 3, 4, 5 i 6 w Mińsku 
Mazowieckim na rok szkolny 1996/97.

Na posiedzeniu w dniu 13 czerwca m.in. postanowiono:
... stosownie do wcześniejszych uzgodnień - po przeprowadze­
niu negocjacji w trybie negocjacji z zachowaniem konkurencji z: 
Wojewódzkim Biurem Geodezji i Terenów Rolnych w Siedlcach 
Rejonowy Oddział w Mińsku, geodetą uprawnionym inż. Janiną 
Kowynią, “LEVEL" Przedsiębiorstwem Geodezyjnym w Siedl­
cach Pracownią Terenową w Mińsku Mazowieckim oraz Przed­
s ięb io rs tw em  G eodezy jnym  “ PRYZMAT" w M ińsku 
Mazowieckim, w zakresie ustalenia warunków wykonania mapy 
geodezyjnej niezbędnej w procesie zmiany miejscowego planu 
ogólnego zagospodarowania przestrzennego miasta Mińsk Ma­
zowiecki w jednostce bilansowej К - oferty ostateczne złożyli:
- geodeta uprawniony J.Kowynia
- “LEVEL" Przedsiębiorstwo Geodezyjne w Siedlcach Pracownia 

^Terenowa w Mińsku Mazowieckim

- Przedsiębiorstwo Geodezyjne “PRYZMAT” w Mińsku Maz.
Po przeanalizowaniu ofert Zarząd Miasta dokonał wyboru wyko­
nawcy w/w pracy w osobie geodety uprawnionego J.Kowyni, 
uznając jej ofertę za najkorzystniejszą.
... podania dotychczasowych dzierżawców terenów pod garaża­
mi tymczasowymi przy ul. Budowlanej o przedłużenie okresu 
dzierżawy (A.Adamiec, J.Cylwik, Cz.Krusiewicz) rozpatrzyć po­
zytywnie i okres ten przedłużyć do 31.12.1998 r.
... - pozostawić bez zmian do końca obowiązywania umowy 
(31.12.1996 r.) wysokość opłaty dziarżawnej za teren giełdy 
samochodowej oraz za zabudowaną nieruchomość przy ul. Gra­
nicznej (dzierżawca - M.Rasztawicki)
... podnieść z dniem 01.07.96 r. opłaty dzierżawne w odniesieniu 
do:
* J.Korzeń (teren przy ul. Piłsudskiego róg Traugutta) - do kwoty
183,00 zł. z czego czynsz dzierżawny -1 50,00zł VAT - 33,00 zł.
* B. Kurek (przy dworcu PKS) - do kwoty 244,00 zł z czego czynsz 
dzierżawny - 200,00 + podatek VAT - 44,00 zł.
... podanie p. J.Kwiatkowskiej - dzierżawcy stanowiska handlo­
wego nr 48 i 49 na targowicy miejskiej o zmianę umowy dzierża­
wy w zakresie dostawy energii elektrycznej z urządzeń na 
targowisku (w celu oświetlenia pawilonów) rozpatrzyć negatyw­
nie.
... prośbę p. E.Madziar (zobowiązanej do zwrotu kosztów wyko­
nania operatu szacunkowego lokalu wobec rezygnacji z zakupu 
tego lokalu) o rozłożenie na raty należnej od niej kwoty rozpa­
trzyć pozytywnie i dopuścić spłatę należności w dwóch ratach tj.
I ra ta-do 30.06.br. - 100,00 zł; II ra ta -do  31.08.br. -119,60 zł. 
... rozpatrzyć wniosek p. Grzegorza Sosnowskiego z prośbą o 
wynajęcie lokalu użytkowego o pow. 123m2 przy ul. Bulwarnej 2 
z przeznaczeniem na zakład produkujący kable i przewody i 
wyrazić zgodę na wynajęcie tego lokalu na okres do 30.06.1997 
r. Negocjacje warunków umowy przeprowadzi PGK Sp. z o.o w 
Mińsku Mazowieckim. Działalność prowadzona w tym lokalu nie 
może powodować uciążliwości dla otoczenia.
... wniosek p. Marka Woźniaka o umożliwienie rozszerzenie 
powierzchni sklepowej w budynku przy ul. Warszawskiej 143 
rozpatrzyć odmownie - z uwagi na potrzebę zachowania dotych­
czasowego przeznaczenia zwalnianego lokalu mieszkalnego.
... dokonać wyboru wykonawcy projektu modernizacji ulic: War­
szawskie Przedmieście, Orzeszkowej (od ul. Warszawskie 
Przedmieście do ul. Warszawskiej), Nowy Świat. Wykonawcą 
będzie Biuro Prac Inżynierskich E.M. Więckowscy z Warszawy. 
... pozytywnie zaopiniować wnioski o wydanie zezwoleń na 
sprzedaż piwa w niżej wymienionych sklepach:
- przy ul. Świętokrzyskiej 19 prowadzonym przez p. Janusza 
Szydłowskiego,
- przy ul. Krasickiego 38 prowadzonym przez S.C. Dariusz Żak i 
Zofia Żak.

Na posiedzeniu 20 czerwca m.in. postanowiono:
... po zapoznaniu się z wynikiem negocjacji i ofertami ostatecz­
nymi na opracowanie projektu linii energetycznej ulicy Piłsud­
skiego wybrać jako najkorzystniejszą ofertę Zakładu Budowy i 
Remontu Sieci Instalacji Elektrycznych “ELTRAF” w Mińsku 
Mazowieckim.
... podanie S.C. “WILGUT” p. Jackiewicz i M. Rawski o oddanie 
w dzierżawę stanowiska handlowego nr 14 na targowicy miej­
skiej rozpatrzyć pozytywnie i zawrzeć z zainteresowanymi umo­
wę dzierżawy na takich samych warunkach, jakie obowiązują 
dzierżawców stanowisk sąsiednich (bez możliwości dostarcza­
nia energii elektrycznej z urządzeń na targowisku).
... wniosek PEC Sp. z o.o. w Mińsku Mazowieckim z 13.06.1996 
r. L.dz. TT/1022/96 o wyrażenie zgody na budowę sieci cieplnej 
m.in. na terenach komunalnych (działki Nr Nr 7789, 7795/6, 
7795/8, 2360, 2546/5, 2546/9, 2357) rozpatrzyć pozytywnie i 
postanowić:
- zaakceptować przebieg trasy sieci cieplnych wskazanych na 
załączniku graficznym do wniosku (do budynku komunalnego 
przy ul. 1 PLM “W-wa” 6, Szkoły Podstawowej Nr 2 i Nr 4)

_______ ____________________ c.d. str.13j

12. MIM NR 71/1996



c ~ ~c.d. ze str.12

- wyrazić zgodę na zajęcie części w/w działek komunalnych i 
realizację na nich opisanych inwestycji, pod warunkiem dopro­
wadzenia terenu po wykonaniu prac do stanu pierwotnego (m.in. 
naprawa i urządzenie chodników oraz innych obiektów budow­
lanych, wyrównanie i uporządkowanie terenu).

Na posiedzeniu w dniu 27 czerwca m.in.postanowiono:
... przeprowadzić negocjacje warunków umowy na urządzenie 
placu zabaw dla dzieci w parku w Mińsku Mazowieckim. 
Negocjowano z:
- Centrum Ogrodnicze S.C. inż. W.Czechanowicz, J.Laszuk, 
B.Laszuk - Bytom
- Müller Jelcz Laskowice Sp. z o.o w Jelczu Laskowicach.
... dokonać wyboru oferty Centrum Ogrodniczego S.C. nawaruk- 
nach określonych podczas negocjacji oraz oferty Müller Jelcz- 
Laskowice Sp. z o.o. na dostawę 2 szt. stołów pingpongowych i 
2 szt. stołów do gry w szachy oraz 1 szt. karuzeli-kołobiegu na 
warunkach określonych podczas negocjacji.
... zapoznać się z terścią projektu porozumienia ze Sp-nią Mie­
szkaniową “Przełom'’ w Mińsku Mazowieckim w sprawie opomia- 
rowania dostaw energii cieplnej na potrzeby c.o. i podgrzewania 
wody i upoważnił Burmistrza i Z-cę Burmistrza do jego podpisa­
nia.
... działając w ramach Zgromadzenia Wspólników PWiK Sp. z
o.o w Mińsku Mazowieckim zaakceptować renowację studni nr 
1 na Kędzieraku. Decyzję w sprawie wykonania nowego odwier­
tu podejmie w późniejszym terminie w oparciu o wynik renowacji 
w/w studni.
... udzielić zamówienia w trybie z wolnej ręki (wartość zamówie­
nia nie przekroczy 1000 ECU) geodecie uprawnionemu Janinie 
Kowyni na wykonanie map do projektowania terenów zielonych 
przyległych do rzeki Srebrnej na odcinku od ul. Warszawskiej do 
ul. Mireckiego oraz skweru przy Przedszkolu nr 3. Do przepro­
wadzenia rokowań upoważniono Lidię Gierz, a do podpisania 
umowy - Burmistrza i Z-cę Burmistrza Miasta.
... negatywnie zaopiniować wniosek p. Jerzego Sobkowicza w 
sprawie wydłużenia godzin sprzedaży napojów alkoholowych w 
delikatesach przy PI.Dąbrowszczaków.
... pozytywnie zaopiniować wniosek p. Barbary Czekała w spra­
wie wydania zezwolenia na sprzedaż i podawanie napojów alko­
holowych w planowanym do uruchomienia barze kawowym w 
Mińsku Mazowieckim przy ul. Mireckiego 3, pod warunkiem 
przygotowania lokalu zgodnie z wymogami określonymi w 
uchwale Rady Miejskiej w Mińsku Mazowieckim z dnia 3 lipca 
1993 r. Nr XXXIII/246/93.
... podjąć uchwałę nr 329/133/96 w sprawie wprowadzenia zmian 
w budżecie miasta na 1996 r. w zakresie dotacji celowych 
przyznanych miastu (kwota 514,00 zł. - dot. powszechnego spisu 
rolnego).
... podjąć uchwałę nr 330/133/96 w sprawie zwiększenia planu 
finansowego na 1996 r. Miejskiego Domu Kultury - z dotacji z 
budżetu miasta.
... po zapoznaniu się z całością akt sprawy z wniosku Polskiego 
Związku Działkowców Wojewódzki Zarząd w Siedlcach dotyczą­
cych uwłaszczenia tego Związku prawem użytkowania wieczy­
stego gruntów zajętych pod stałe ogrody działkowe - podjąć 
uchwałę o nieodpłatnym oddaniu w użytkowanie wieczyste w 
trybie bezprzetargowym działki nr 3510 na rzecz PZD z s/w 
Warszawie, który złożył i prowadził na tym gruncie stały ogród 
działkowy pod nazwą: 1 PLM “Warszawa”.
... podanie p. Hoang Hai Sinh o wyrażenie zgody na uruchomie­
nie punktu gastronomicznego w pawilonie zlokalizowanym na 
przyznanym do dzierżawy stanowisku handlowym na targowicy 
miejskiej (bez potrzeby korzystania z energii elektrycznej) oraz 
przedłużenie terminu ostatecznego ustawienia pawilonu rozpa­
trzyć pozytywnie.
... zapoznać się z projektem umowy z Towarzystwem Pamięci 7 
Pułku Ułanów Lubelskich w sprawie przekazania dotacji dla

V  ________ ______________________

Towarzystwa 7 P.Uł.L. w kwocie 10.000,00 zł. (z przeznacze­
niem na prowadzenie Muzeum) i upoważnił Burmistrza i Z-cę do 
jej podpisania.
... Sekretarz Miasta przedstawiła protokół komisji konkursowej z 
postępowania mającego na celu wyłonienie kandydata na dyre­
ktora Szkoły Podstawowej nr 1 w Mińsku Mazowieckim i poinfor­
mowała, że zgodnie z przepisami ustawy o systemie oświaty 
kandydata na dyrektora wyłonionego w drodze konkursu należy 
przedstawić Kuratorium Oświaty w Siedlcach.
... zatwierdzić podwyżki wynagrodzeń dyrektorów szkół podsta­
wowych i przedszkoli miejskich obowiązujące od 1 lipca 1996 r. 
Do 15 lipca br. dyrektorzy w/w placówek przedstawią propozycje 
podwyżek dla pracowników administracyjno-obsługowych.

Na posiedzeniu w dniu 4 lipca m.in. postanowiono:
... upoważnić Burmistrza Miasta i Zastępcę Burmistrza do pod­
pisania Porozumienia z Zakładem Energetycznym Warszawa 
Teren Rejon Mińsk Mazowiecki w sprawie uzbrojenia w energię 
elektryczną nowych terenów budownictwa jednorodzinnego.
... wyrazić zgodę na wykonanie remontu elewacji budynku przy 
ul. Piłsudskiego 27 przy udziale środków najemców lokali użyt­
kowych (sklepów) na warunkach wynegocjonowanych z PGK 
Sp. z o.o. W ramach remontu należy uporządkować sprawę 
wywieszenia szyldów i tablic ogłoszeniowych.
... upoważnić Burmistrza i Zastępcę Burmistrza Miasta do pod­
pisania umów na urządzenie placu zabaw z “Centrum Ogrodni­
czym" S.C. w Bytomiu oraz dostawę urządzeń zabawowych z 
MULLER Jelcz-Laskowice Sp. z o.o.
... zapoznać się z ofertą ART TO POSTER z Warszawy na 
wydzierżawienie słupów ogłoszeniowych na terenie miasta i ją 
przyjąć.
... po rozpoznaniu podania p. M.Biernatazam. Mińsk Mazowiecki 
ul. Armii Krajowej 30 wyrazić zgodę na dzierżawę terenu pod 
ustawienie pawilonu handlowego typu “KAM!" (stanowisko nr 3), 
czynsz dzierżawny ustalono na tym samym poziomie jak tego 
typu pawilony stojące na targowisku miejskim. Umowa zawarta 
zostanie od 15 sierpnia 1996 r.

Na posiedzeniu w dniu 11 lipca m.in. postanowiono:
... podjąć uchwałę nr 336/136/96 w sprawie wprowadzenia zmian 
w budżecie miasta na 1996 r. w zakresie dotacji celowych na 
zadania zlecone w kwocie 11.760,00 zł. w Dz. 86 “Opieka 
społeczna" (na podwyżki wynagrodzeń + pochodne).
... wniosek MOSiR o przekazanie zaliczkowe środków na inwes­
tycje w związku z przygotowaniem dokumentacji dotyczącej 
budowy stadionu przy ul. Budowlanej rozpatrzyć pozytywnie i 
przekazać wnioskowaną kwotę - 2.000,00 zł.
... rozpatrzyć wniosek MOSiR o wcześniejsze przekazanie dota­
cji w kwocie 21.614,00 zł. w celu zapłaty zaległych zobowiązań 
z tytułu podatku od nieruchomości na rzecz Gminy Mińsk Mazo­
wiecki i przekazać w/w kwotę.
... przystąpić do współpracy ze Spółdzielnią Mieszkaniową “ME­
CHANIK” w zakresie budownictwa mieszkaniowego typu loka­
torskiego. Zarząd widzi swój udział we współpracy w postaci: 
uzbrojenia terenów, pomoc w pozyskiwaniu kandydatów.. Za­
rząd uważa, iż należy złożyć propozycje w tej sprawie do innych 
spółdzielni mieszkaniowych na terenie miasta.
... po zapoznaniu się z pozytywną opinią Społecznej Komisji 
Mieszkaniowej wyrazić zgodę na zamianę mieszkań komunal­
nych pomiędzy:
- p. Janiną Płachetko zam. Mińsk Maz. ul. Błonie 3 m.17 (p.uż. 
47,5om2) a p. Teresą Góras zam. Mińsk Maz. ul. Błonie 3 m.13 
(p.uż. 36,1 Om2)
- p. Krystyną Radkowską zam. Mińsk Maz. ul. Miodowa 2 m.15 
(p.uż. 43m2) a p. Zygmuntem Załęckim zam. Mińsk Maz. ul. 1 
PLM “W-wa” 1D/5 (p.uż. 54,95m2)
- p. Ireną Teperek zam. Mińsk Maz., ul. Siennicka 3 m. 10 (p.uż. 
48,6m2) ap. Bogusławą Radłowską zam. Mińsk Maz. ul. Sienni­
cka 3 m. 5 (p.uż. 33,3m2).

c.d.str. 20
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Nowy Ośrodek Duszpasterski w Mińsku Mazowieckim

MIEJSCE BOGU POŚWIĘCONE
Nawet mocno zachmurzone niebo i mżawka nie były w stanie popsuć 

doniosłych uroczystości, które odbywały się w niedzielę 23 czerwca w 
Mińsku Mazowieckim.
Tego właśnie dnia Ordynariusz Diecezji Warszawsko-Praskiej ks. bp 
Kazimierz Romaniuk dokonał poświęcenia Krzyża i placu pod budowę 
nowego Ośrodka Duszpasterskiego pod wezwaniem Św. Jana Chrzci­
ciela.
Ośrodek powstanie w obrębie Parafii Św. Antoniego i będzie owocem 
usilnych starań Proboszcza tej parafii - ks. Prałata Jana Byrskiego. 
Młoda - bo licząca zaledwie 12 lat - parafia p.w. św. Antoniego stała 
się już macierzystą dla trzech innych: wZamieniu, Chrośii i Żukowie. 
Ośrodek Duszpasterski św. Jana Chrzciciela jest więc już czwartym, 
powstającym dzięki trosce i ofiarnemu zaangażowaniu ks. J.Byrskiego. 
Kapłan ten od dawna widział potrzebę zorganizowania Ośrodka Dusz­
pasterskiego w oddalonym od kościoła parafialnego rejonie miasta, 
oddzielonym torami kolejowymi, gdzie przed laty zlikwidowano prze­
jazd kolejowy.
Starania przyniosły wreszcie oczekiwany efekt i 2 czerwca 1996 r. u 
zbiegu ulicSosnkowskiego i Chochołowskiej odprawiona została pier­
wsza Msza św.
Oficjalne zaś uroczystości zaplanowano właśnie na 23 czerwca - czyli 
wigilię narodzin św. Jana Chrzciciela.
Uroczystości rozpoczęły się o godz. 17 wraz z przybyciem ks. 
Biskupa K.Romaniuka, serdecznie witanego przez licznie zgromadzo­
nych wiernych.
Opiekun nowego Ośrodka - ks. Marian Sobieszek witając ks. Biskupa, 
podziękował za nominację i wyraził wdzięczność za erygowanie Ośrod­
ka. Poprosił też o pasterskie błogosławieństwo na trudy związane z 
organizowaniem i budową Ośrodka.
Wśród zaproszonych gości obecni byli księża z okolicznych parafii z 
ks. J.Byrskim na czele, przedstawi ciele władz miasta z burmistrzem mgr 
inż. Zbigniewem Grzesiakiem, reprezentacje zakładów pracy, szkół i 
organizacji społecznych. Przybyły też poczty sztandarowe sąsiadują­
cych z powstającym Ośrodkiem Zakładów Naprawczych Taboru Ko­
lejowego, Fabryki Urządzeń Dźwigowych oraz Zespołu Szkół 
Zawodowych Nr 2.
Ksiądz Biskup przewodniczył Mszy św. koncelebrowanej w pięknie 
udekorowanej, choć tymczasowej, letniej kaplicy. W wygłoszonej 
homilii podkreślił wielkie znaczenie powstawania nowych ośrodków 
duszpasterskich, gdzie bliskość świątyni pozwala wiernym bardziej 
angażować się w życie wspólnoty a także ułatwia dostęp do kościoła 
tym, którzy mają trudności z pokonywaniem znacznych odległości - 
głównie starszym i chorym.
Ks. Biskup powiedział również o swojej odpowiedzialności przed 
Panem Bogiem za tworzenie wiernym swojej Diecezji jak najlepszych 
warunków do wypełniania praktyk religijnych.
Wyraził nadzieję, że nowy Ośrodek stworzy takie właśnie warunki i 
życzył nowej wspólnocie owocnych wysiłków, wytrwałości i cierpli­
wości oraz wielu łask Bożych w tym - jak podkreślił - świętym miejscu. 
Podczas Mszy św. nastąpiło uroczyste poświęcenie ogromnego - 10- 
metrowego krzyża i placu przeznaczonego pod budowę.
Poświęcenie - jak zaakcentował ks. Biskup - to oddanie miejsca na 
własność Bogu, to przeznaczeni ego do składania Bogu szczególnej czci 
i dziękczynienia.
Po zakończeniu Mszy św., ks. Marian Sobieszek zaprosił wszystkich 
uczestników na słodki poczęstunek - przygotowany przez panie z 
pobliskiej sali Zespołu Szkół Zawodowych Nr 2, gdzie już “na luzie” 
rozmawiano o wszystkim, choć najczęstszymi tematami były oczywi­
ście wrażenia z uroczystości i budowa Ośrodka. Była tu także okazja 
do bezpośredniej rozmowy z ks. Biskupem Kazimierzem. Widać było, 
że przygotowanie uroczystości i jej przeżywanie wpłynęło bardzo 
integrująco na społeczność gospodarzy.
Oby radość i podniosły nastrój, jakie towarzyszyły tego dnia wszystki m, 
zrodziły zapał i optymizm, niezbędny do realizowania godziwych 
zamiarów. Jerzy Gańko

\

ZAWIADOMIENIE

Komisja Samorządności, Spraw Lokalnych i Pra­
worządności Rady Miejskiej w Mińsku Mazowieckim 
zawiadamia zarządy organizacji politycznych 
szczebla działającego na terenie Miasta, że w dniu 
20 sierpnia b.r. (wtorek) o godz. 1600 w sali 106 
Urzędu Miejskiego przy ul. Konstytucji 3 Maja 1 
organizuje spotkanie Komisji z organizacjami poli­
tycznymi n.t. “współpracy samorządu lokalnego z 
organizacjami politycznymi w zakresie zadań społe- 
czno-obywatelskich”.

Prosimy poszczególne organizacje o przysłanie 
na spotkanie swojej reprezentacji.

Przewodniczący Komisji 
Fr. Zwierzyński

i

W dniu 5 lipca 1996 r. o godz. I200 odbyła się manifestacja 
przed budynkiem Ministerstwa Transportu i Gospodarki 
Morskiej zorganizowana przez Sekcję Krajową Zaplecza 
Technicznego Kolei.
W tej manifestacji wzięli udział członkowie związków oraz 
pracownicy z Zakładów Naprawczych Taboru Kolejowego 
S.A. w Mińsku Mazowieckim. Podczas tej manifestacji zo­
stała wręczona treść pisma następującej treści:

Związki Zawodowe Zaplecza Technicznego Kolei wraz z 
całymi załogami protestują przeciwko bezmyślnemu niszcze­
niu naszych zakładów przez Zarząd PKP. Nieprzemyślane 
wypowiedzenia umów, które zostało wymuszone na naszych 
zakładach spowodowało już na dzień dzisiejszy ogromne 
straty finansowe oraz destabilizację tych zakładów.
Ta sytuacja wywołała ogromne niepokoje społeczne związa­
ne z groźbą utraty stanowisk pracy przez kilkadziesiąt tysięcy 
pracowników tych zakładów.
Odbywające się obecnie przestoje w produkcji mogą spowo­
dować nie tylko protesty w formie manifestacji ale również 
działania poza prawne, które należy rozumieć jako desperac­
kie kroki zdezorientowanych załóg.
Zwracamy uwagę, że nieprzeanalizowane obniżki cen na 
naprawę, wydłużenie okresu między naprawami doprowadzą 
w konsekwencji do obniżenia jakości transportu kolejowego 
a co za tym idzie usług świadczonych przez PKP.
Widząc te zagrożenia oraz chaos przetargowy wprowadzony 
przez Zarząd PKP żądamy powrotu do umów z listopada 
1995r. w celu wypracowania planu funkcjonowania zaplecza 
na lata następne, powołania Komisji, w której skład powinni 
wejść przedstawiciele PKP, zakładów zaplecza, Rządu i Par­
lamentu, ponieważ transport kolejowy jest jedynym tego typu 
w Polsce, jego funkcjonowanie jest ważnym elementem poli­
tyki transportowej państwa.
Manifestujący dzisiaj przedstawiciele załóg po raz ostatni w 
sposób pokojowy protestują przeciwko bezmyślnemu wynisz­
czeniu zakładów zaplecza oraz pogorszeniu sytuacji PKP.

NSZZ “Solidarność” 
Oddział w Mińsku Maz.

Regionu Mazowsze

•________________________________________ )
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AKTUALNOŚCI

MIASTA MIŃSK MAZOWIECKI

“Rocznik Mińskomazowiecki”
(publikacja z okazji 575-lecia miasta)

Z okazji 575-lecia naszego miasta przez cały rok odbywają 
się różne imprezy kulturalne, rozrywkowe i sportowe, które są 
asygnowane jubileuszowym znakiem. Kulminacja tych imprez 
przypadła na maj i czerwiec. W tym okresie odbyły się m.in. 
igrzyska sportowe. 15 czerwca ulicami naszego miasta prze­
szedł korowód historyczny. Bardzo okazale zaprezentowali się 
uczniowie mińskich szkół podstawowych, którzy byli przebrani 
w stroje z różnych epok - od średniowiecza do czasów współ­
czesnych. Pochód zamykali ułani na koniach z ośrodka 
jeździeckiego ze Stojadeł. W tym dniu odbył się również I Mazo­
wiecki Zjazd Weteranów,Szos.

Szczególny, uroczysty przebieg tego jubileuszu miał miejsce 
29 maja, 575 lat temu właśnie w tym dniu na zamku w Czersku 
książę Janusz I nadał rycerzowi Janowi z Gościeńczyc (Go- 
ściańczyc) przywilej na założenie miasta w swojej dziedzicznej 
wsi - Mińsk. Na pamiątkę tego wydarzenia odbyła się uroczysta 
sesja Rady Miejskiej, podczas której wręczono medale i dyplo­
my zasłużonym mińszczanom i nadano dwa obywatelstwa ho­
norowe miasta.

W roku jubileuszowym św. Jan Chrzcicie! stał się patronem 
miasta. Z tej okazji odbyła się uroczysta msza w kościele p.w. 
NNMP, podczas której bp Kazimierz Romaniuk - ordynariusz 
warszawsko-praski oddał miasto pod opiekę św. Jana Chrzcicie­
la.

W obchodach 575-lecia miasta czynny udział bierze również 
i Towarzystwo Przyjaciół Mińska Mazowieckiego. Przy współ­
pracy z Archiwum Państwowym w Siedlcach i Miejskim Domem 
Kultury w Mińsku Mazowieckim, Towarzystwo zorganizowało 
wystawę “VI wieków miasta Mińska Mazowieckiego”. Zaprezen­
towano na niej m.in. plany miasta od lokacji po czasy współczes­

ne (jedynie te ostatnie w oryginalnych opracowaniach) i gros 
starych fotografii i reprodukcji. Po raz pierwszy zaprezentowano 
zdjęcia ze zbiorów dr. M.Benki, stanowiących własność TPMM 
i dokumenty archiwalne z zasobu Archiwum Państwowego w 
Siedlcach i ze zbiorów prywatnych M.Dzienia. Mimo, iż Mińsk 
ma 575 lat to jednak jego historia jako miejscowości jest znacz­
nie starsza.
Na wystawie zaprezentowano również elementy broni i narzędzi 
kamiennych z okolic Mińska sprzed 1500 lat przed nar. Chrystu­
sa. Szczupłość miejsca spowodowała, iż nie wyeksponowano 
innych, również interesujących eksponatów ze zbiorów TPMM, 
w tym prasy konspiracyjnej z okresu II wojny światowej.

Wystawa była czynna do 16 czerwca. Warto jeszcze wspo­
mnieć, iż w końcu maja, w Czytelni Miejskiej Biblioteki Publicz­
nej w Mińsku Mazowieckim czynna była druga wystawa prezen­
tująca sylwetki zasłużonych mińszczan. Salę, w której 
zorganizowano wystawę udekorowano w kolorowe wizerunki 12 
herbów właścicieli miasta. Ekspozycję przygotowali pracownicy 
MBP.

Wystawa “VI wieków miasta Mińsk Mazowiecki” miała cha­
rakter czasowy. Trwałym natomiast wkładem TPMM w jubileusz 
miasta jest publikacja “Rocznik Mińskomazowiecki". Kolejny 
zeszyt 3 jest numerem specjalnie przygotowanym na 575-lecie. 
Rocznik liczy 271 stron. Ukazał się dzięki subwencji Rady 
Miejskiej Mińsk Mazowiecki i wsparciu finasowym samorządów 
gmin Dobre, Mińsk Mazowiecki i Mrozy, a także autorom te­
kstów, którzy bezpłatnie je nadesłali. Wszystkim sponsorom i 
autorom składamy podziękowanie.

Zeszyt otwiera kalendarium miasta od XIV w. do czasów 
współczesnych. Po raz pierwszy w sposób dość szczegółowy 
zostały ujęte czasy najnowsze (1944-1995). Być może niektóre 
wydarzenia pominięto, niektóre natomiast trzeba będzie uzupeł­
nić lub skorygować.

W “Roczniku" znalazły się również artykuły o nazwie miasta, 
historii jego herbu i materiał opisujący dwa zabytkowe drewnia­
ne obiekty - prawie nieistniejącą już starą garncarnię przy ul. 
Siennickiej i dawną aptekę przy ul. Warszawskiej, w której 
obecnie m.in. mieści się Muzeum 7 Pułku Ułanów Lubelskich im. 
gen. K.Sosnkowskiego.

“Rocznik Mińskomazowiecki” ma uzupełniać monografię 
miasta “Dzieje Mińska Mazowieckiego 1421 -1971 ", która zawie­
ra szereg luk okresowych. Pominięto w niej np. wydarzenia z 
wojny polsko-bolszewickiej czy okresu II wojny światowej. W 
zeszycie 3 "Rocznika" zagadnieniom tym poświęcono odrębne 
miejsca - dwa obszerne artykuły dotyczące wojny 1920 r. a 
wspomnienia Stanisława Maciejewskiego stanowią kolejne 
źródło do dziejów ruchu oporu AK w obwodzie Mińsk Mazowie­
cki. Dużo miejsca w publikacji poświęcono oświacie, (artykuły 
poświęcone placówkom szkolnym czy biografie zasłużonych 
nauczycieli). Dzieje współczesne opisują interesujące artykuły 
o historii mińskiej parafii św. Antoniego z Padwy i o 30-letniej 
działalności TPMM.

“Rocznik” mimo, iż został wydany na 575-lecie miasta, pod 
względem terytorialnym obejmuje również obszar b.powiatu 
mińskiego.
Zawiera szczególnie interesujące artykuły dotyczące historii 
miejscowości (Dobre, Mrozy i Wielgolas) i muzeum Konstatnego 
Las? zki w Dobrem (w tym roku przypada 40-lecie śmierci tego 
wybitnego rzeźbiarza).
Zeszyt 3 kończą noty pośmiertne o osobach zasłużonych dla 
miasta, zmarłych w 1995 i 1996 r.

“Rocznik Mińskomazowiecki" stanowi cenną publikację do 
dziejów miasta i okolic, dlatgo zachęcam do jego czytania. Jest 
rozpowszechniany przez członków TPMM, ale również i przez 
Miejską Bibliotekę Publiczną jak i parafię św. Antoniego.

Janusz Kuligowski 
Prezes TPMM
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Wykaz Pomników i Tablic Pamiątkowych 
na terenie Miasta i Gminy Mińsk Mazowiecki

(cz. l/b)
2. ul. Piękna, Liceum Ogólnokształcące 

- kamień z tablicą przed budynkiem:
“Uczniom poległym za wolność Ojczyzny 

w sierpniu 1920 r. "

W listopadzie 1918 r., po 123 latach niewoli narodowej 
odrodziło się państwo polskie. W latach 1918-1921 Polacy w 
obronie niepodległości toczyli równocześnie sześć wojen: z 
Ukraińcami o Lwów i Galicję, z Niemcami - najpierw o Wielko- 
polskę a później o Śląsk, z Litwinami o Wilno i Wileńszczyznę, z 
Czechami o Śląsk Cieszyński i z Rosją Radziecką o granicę 
wschodnią. Najpoważniejszą była ta ostatnia, która najbardziej 
zagroziła istnieniu Drugiej Rzeczypospolitej.

W obronie niepodległości Polski czynny udział wzięła m.in. 
młodzież gimnazjalna, także z Mińska Mazowieckiego.

26 VI 1938 r. podczas I Zjazdu Koleżeńskiego uczniów i 
absolwentów mińskiego Gimnazjum na placu przy ówczesnej ul. 
Konstytucji 23 Kwietnia, na którym się miała rozpocząć budowa 
gmachu szkoły, ks. prefekt Józef Dziąg dokonał poświęcenia

Słowo pośmiertne!
W dniu 21 kwietnia 1996 r. zmarł w wieku 96 lat Kolega 

Aleksander Piwowarczyk - zasłużony pszczelarz.
Urodził się 14 grudnia 1900 r. w Dębowcach, pow. Mińsk Mazo­
wiecki. Był On nauczycielem biologii i fizyki w Szkole Podstawo­
wej nr 2 w Mińsku Mazowieckim.
We wrześniu 1940 r. założył Powiatowe Koło Pszczelarzy, obej­
mujące 13 gmin, którym kierował bez przerwy przez 45 lat. 
Każdego roku w miesiącach zimowych prowadził szkolenie 
Członków i rozdawał nasiona roślin nektarodajnych, bo zawsze 
uważał, że one nie tylko zdobią ale również dostarczają pszczo­
łom wiele nektaru.
Jako rzeczoznawca chorób pszczelich skontrolował setki uli, w 
których wykrył wiele ognisk zgnilca złośliwego. Udzielał jedno­
cześnie informacji jak należy leczyć to schorzenie. Kolega Piwo­
warczyk posiadał duży zasób wiedzy pszczelarskiej, którą

tablicy (kamień z tablicą) ku czci uczniów Gimnazjum poległych 
w obronie niepodległości Polski w wojnie polsko-bolszewickiej. 
W uroczystościach uczestniczył wicewojewoda warszawski My- 
śliński, starosta powiatowy Józef Przybyszewski. Miejscowy 7 
pułk ułanów lubelskich reprezentowała delegacja i trębacze na 
białych koniach.
Wśród obecnych był m.in. ojciec jednego z uczniów poległych w 
czasie inwazji bolszewickiej p. Modzelewski.

Tablica (płyta) przetrwała II wojnę światową. Około 1950 r. 
dyrekcja szkoły wraz z Radą Pedagogiczną podjęła decyzję o 
zniszczeniu pomnika. Jednakże w nocy dwaj uczniowie (Miron 
Krajewski i Zdzisław Orlikowski) odkręcili marmurową tablicę i 
ukryli u swego kolegi w komórce. Zakopana zbyt płytko uległa 
zniszczeniu. (Pierwotny tekst tablicy nie jest dokładnie znany, 
jednakże wiadomo iż była poświęcona uczniom poległym w 
czasie inwazji bolszewickiej 1920 r., wbrew powszechnej opinii 
nie zawierała ich nazwisk).

Podczas IV Zjazdu Koleżeńskiego 12 i 13 IX 1981 r. narodziła 
się myśl odtworzenia tablicy, jednakże zamysł ten zrealizowano 
dopiero w dziesięć lat później. Uroczyste odsłonięcie tablicy 
nastąpiło podczas VI Zjazdu Absolwfentów i Wychowanków 
Szkoły, który odbył się 31 VIII -1 IX 1991.Г.

Opr. Janusz Kuligowski

umiejętnie przekazywał innym - wygłaszając referaty i pogadan­
ki.
Wyhodował w swoim ogrodzie ponad 5.000 drzew nektarodaj­
nych oraz wiele ozdobnych drzew i krzewów zagranicznych, 
które wraz z Członkami Koła i młodzieżą szkolną posadził w 
parku miejskim, na ulicach miasta, na terenie plebanii i kościoła 
parafialnego.
Był znakomitym pedagogiem i przyrodnikiem. Pełnił również 
funkcję Radnego Miejskiego.
Za wielki wkład pracy pedagogicznej i społecznej został odzna­
czony Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski, Meda­
lem Komisji Edukacji Narodowej, Złotą Odznaką ZNP, Złotą 
Odznaką Pszczelarską oraz wieloma innymi odznaczeniami i 
wyróżnieniami.
W pogrzebie, który odbył się na cmentarzu parafialnym w Mińsku 
Mazowieckim uczestniczyli mieszkańcy miasta, pszczelarze i 
młodzież szkolna - wśród nich poczty sztandarowe Związku 
Pszczelarskiego i Szkoły Podstawowej Nr 2.

Cześć Jego pamięci

W dniu 1 lipca 1996 r. rozpoczął działalność

ODDZIAŁ TERENOWY

PAŃSTWOWEGO FUNDUSZU REHABILITACJI OSÓB NIEPEŁNOSPRAWNYCH

obejmujący swym zasięgiem województwa siedleckie i bielskopodlaskie

Siedziba mieści się w Siedlcach przy ul. Czerwonego Krzyża 41 (I piętro)

Oddział przyjmuje wnioski dotyczące dofinansowania ze środków Funduszu zadań na rzecz osób niepeł­
nosprawnych, a w szczególności:
1. Budowy i modernizacji obiektów służących rehabilitacji zawodowej, leczniczej i społecznej osób 

niepełnosprawnych,
2. Tworzenia infrastruktury rehabilitacyjno-socjalnej,
3. Organizacji imprez sportowych, kulturalnych, sympozjów i konferencji dla osób niepełnosprawnych,
4. Udzielania pomocy finansowej zakładom pracy chronionej.

Do zakresu działań Oddziału należy również rozpoznawanie potrzeb środowiska osób niepełnosprawnych 
w tym regionie Polski.

Szczegółowe informacje i odpowiednie formularze wniosków można uzyskać w Oddziale.

4 _________________________________________________________________________________________________ _____________________/
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Rotmistrz Józef Leszczyński “Leszcz”
(autobiografia)

Urodziłem się 26 lutego 1911 r. w 
Żółkwi, Grodzie Hetmana Żółkiewskie­
go. W 1925 r. wstąpiłem do Korpusu Ka­
detów Nr 1 we Lwowie, którą to Szkołę 
ukończyłem w 1930 r. Następnie zosta­
łem przyjęty do Szkoły Podchorążych Ka­
walerii w Grudziądzu. W lecie 1932 r. 
zostałem promowany do stopnia pod­
porucznika.
Po krótkiej służbie w 6 p.s.k. w rodzinnej 
Żółkwi zostałem przeniesiony do 1 Pułku 

Strzelców Konnych w Garwolinie. W pułku tym pełniłem kolejno fun­
kcje: d-cy plutonu, następnie d-cy szwadronu szkolnego, a od 1938 r. 
zostałem adjutantem pułku. W czasie kampanii wrześniowej - już w 
stopniu porucznika - nadal pełniłem tę funkcję, przy czym należy dodać, 
że wiosną 1939 r. pułk nasz został zmotoryzowany i wszedł w skład 

arszawskiej Brygady Pancerno-Motorowej. Dowódcą Brygady był 
łk. dypl. Stefan Rowecki - późniejszy Komendant Główny Armii 

Krajowej. D-cą Pułku był ppłk. dypl. Stanisław Lewicki.
Po rozwiązaniu Brygady 28 września 1939 r. wraz z kilkoma kolega­

mi pułkowymi postanowiliśmy przedostać się na Węgry i dalej do 
Francji do nowotworzącej się tam armii polskiej.
Podczas naszej wędrówki, wraz z kolegą ppor. Stefanem Żywirskim w 
dniu 30 września 1939 r. dostaliśmy się do niewoli niemieckiej. Było to 
pod miejscowością Bełżec. Etapami - przez Narol, Bochnię, Kraków, 
Wrocław, Stargard Szczeciński, wraz z dużą grupą oficerów - jeńców, 
znaleźliśmy się ostatecznie w obozie jenieckim Oflag II В Arnswalde.

7 września 1941 r. wraz z dwoma kolegami: ppor. 1 p.s.k. Jerzym 
Dobrskim i ppor. art Czesławem Koskim sfinalizowaliśmy nasz plan 
ucieczki do Kraju, dokąd dotarliśmy 7 października tj. dokładnie po 30 
nocach i przeróżnych przygodach. (Opis naszej ucieczki znajduje się w 
książce Marka Sadziewicza pt. “Oflag II D Gross - Bom” wyd. w 1977 
r. oraz w wydanej ostatnio książce Zbigniewa Gnata-Wieteski pt. “ 1 Pułk 
Strzelców Konnych 1806 - 1944").

W listopadzie 1941 r. zostałem zaprzysiężony jako żołnierz Armii 
Krajowej i dostałem przydział do Mińska Mazowieckiego na stanowisko 
-cy Komendanta Obwodu “Mewa” potem “Kamień”, pełniąc równo- 
eśnie funkcję szefa sztabu Obwodu. Obrałem pseudonim “Leszcz”. 

Niezależnie od tych funkcji kierowałem komórką przyjmowania zrzu­
tów z Anglii. Osobiście przyjąłem 5 zrzutów - z czego 3 z ludźmi, a 2 
tylko ze sprzętem bojowym, Jiyłem również wykładowcą w Szkole 
Podchorążych AK na terenie Obwodu.

Brałem udział w szeregu akcji bojowych - między innymi w akcji 
odbijania więźniów, naszych kolegów (54 osoby - duża “wsypa”) are­
sztowanych przez gestapo. Dowodziłem tą akcją.
W czasie akcji “Burza” dowodziłem 3 batalionem 22 p.piech.

Po wkroczeniu wojsk radzieckich w 1944 r., zgodnie z odgórnymi 
rozkazami, na teren Mińska Mazowieckiego nastąpiło “ujawnienie” 
naszych oddziałów. To tak zwane “ujawnienie” odbywało się w ten 
sposób, że generał radziecki zaprosił na obiad do majątku Niedziałka 
(pod Mińskiem Maz.) Komendanta Obwodu - “Lubicza” wraz ze wszy­
stkimi oficerami. Skończyło się to aresztowaniem wszystkich tam obe­
cnych (“Lubicz” zdołał uciec) i wywiezieniu ich na wschód. Batalion 
zaś pod moim dowództwem (występowałem jako st.podoficer) udał się 
na punkt zbiórki do miejscowości Mienia (pod Mińskiem Maz.), gdzie 
rzekomo mieliśmy się podporządkować armii czerwonej. Jak zapewniał 
sowiecki generał mieliśmy tam oddać swą broń, a oni mieli nam dać 
nowe uzbrojenie i razem mieliśmy iść “na Warszawu”. Po przybyciu do 
Mieni, widząc, że otaczają nas czołgi radzieckie, a broń każą nam oddać

- nakazałem oddziałowi, każdy na własną rękę, po prostu uciekać. Sam 
odmeldowałem się Szefowi Sztabu Podokręgu ps. “Cyrus”, który przy­
jechał razem z generałem; oświadczyłem mu poufnie, że dałem chłopa­
kom rozkaz ucieczki i sam również będę się starał stamtąd wydostać, nie 
czekając na aresztowanie. Tak też uczyniłem. Ci żołnierze, którym nie 
udała się ucieczka, zostali aresztowani i wywiezieni do Majdanka. 
Natomiast majora “Cyrusa” zawieziono do Niedziałki i tam został are­
sztowany razem z będącymi tam oficerami.

Przez jakiś czas przebywałem wraz z rodziną i kilku kolegami na 
terenie powiatu Mińsk Mazowiecki, ukrywając się na wsi u znajomych 
rolników. Żona moja, która na terenie Obwodu była szefem oddziału VI 
(prasa i propaganda), również musiała się ukrywać.
Stamtąd kolejno byliśmy u znajomych pod Garwolinem, potem u rodzi­
ny w Łukowie Lubelskim, gdzie nota bene ukrywaliśmy 6 osób z 
naszego Obwodu - tak jak i my “spalonych” na terenie Mińska Mazo­
wieckiego (między innymi delegata rządu na powiat “Jasiodła”).

Po upadku powstania znalazłem się w Warszawie, a następnie w lecie 
1945 r. wyjechałem wraz z żoną i synem do Krakowa, skąd mieliśmy 
zamiar przedostać się na Zachód.
W celu rozpoznania możliwości przekroczenia granicy i dostania się do 
Czechosłowacji, w październiku 1945 r. wraz z grupą osób, jak i my 
“spalonych” na terenie Kraju, oczywiście zaopatrzeni w “lewe” - zała­
twione przeze mnie - zezwolenia na przekroczenie granicy - przedosta­
łem się przez Czechy do Niemiec do Meppen do Dywizji gen. Maczka. 
Nadmieniam, że po moim wyjeździe aresztowano mojacżonę, która po 
wyroku sądu wojskowego w Warszawie została osadzona w więzieniu 
Mokotowskim, gdzie przebywała przez 1 1/2 roku - do amnestii w 1947 
r.
W czasie mego pobytu w Meppen byłem nielegalnie 3-krotnie w Kraju
- przede wszystkim aby załatwić obrońcę w procesie mej żony, a przy 
okazji przywiozłem listy i paczki z Zachodu rodzinom w Kraju, a też 
materiały informacyjne dla podziemnych organizacji.
Wiosną 1946 r. Sztab Dywizji (Oddz. II) zaproponował mi dowodzenie 
“wyprawą” do Kraju - oficjalnie w celu dostarczenia szpitala polowego 
oraz podręczników dla polskich szkół. Zgodziłem się na tę propozycję. 
Organizacja tej “wyprawy” nie należała do mnie i trwała około 3 
miesięcy.
W lipcu 1946 r. wyruszyłem wraz z moim adiutantem Wiesławem (który 
przybył wraz ze mną w 45 r. na Zachód) - obydwaj w mundurach armii 
amerykańskiej - jako d-ca kolumny, składającej się z 21 wozów cięża­
rowych i 2 yeeepów. To była moja trzecia wyprawa do Kraju.
Obsadę wozów stanowili kierowcy - podoficerowie (mechanicy) oraz 
ich pomocnicy, którymi byli oficerowie Dywizji gen. Maczka - oczywi­
ście jako szeregowi. Jako ciekawostkę podaję, że jednym z nich był 
ksiądz kapelan - nazwiska nie pamiętam. Przyznaję, że byłem zaskoczo­
ny tą oficerską obsadą, a i trochę przerażony ewentualną odpowiedzial­
nością w razie “wpadki”.
Droga prowadziła przez Niemcy, zonę angielską, potem amerykańską, 
aż do granicy czeskiej. Jechaliśmy do Warszawy 3 noce i 2 dni. Na 
granicach - liniach demarkacyjnych nie napotkaliśmy większych prze­
szkód. Na przekroczenie granicy z Czechami mieliśmy załatwiony “per­
mit” wydany przez pułkownika, przedstawiciela Czechosłowacji przy 
dowództwie Armii Amerykańskiej we Frankfurcie n/M.
Po przybyciu do Warszawy zdeponowaliśmy przywiezione wyposaże­
nie szpitala oraz podręczniki worganizacji YMCA w Warszawie na ulicy 
Wiejskiej. Zgodnie z tajnym planem organizacyjnym samochody rozje­
chały się po Polsce - Kraków, Poznań, Lublin, Bydgoszcz.
Oczywiście samochody były załadowane paczkami dla rodzin - rozwo­
żonymi wg. podanych uprzednio adresów.

Czas pobytu w Kraju trwał 14 dni. Przed wyjazdem z Meppen 
umówiłem się z organizatorami wyprawy, że w razie pomyślnego prze­
biegu naszej akcji dam i m znać przez polskie radio umówionym szyfrem.

c.d. str. 18
J
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Rotmistrz Józef Leszczyński c.d. ze str. 17

Rzeczywiście przed wyruszeniem w powrotną drogę udało mi się namó­
wić dyrekcję radia aby w oznaczonym dniu i godzinie nadano piosenkę 
(nie pamiętam jej tytułu) - wzorując się w tym przypadku na sygnałach 
- w formie piosenek- nadawanych z Londynu, gdy miał być zrzut na 
określonym terenie. Udało mi się załatwić podstępem. Po prostu powie­
działem, że są chętni do powrotu do Kraju, lecz obawiają się, a ja jako 
ten “królik doświadczalny” przyjechałem i w ten umówiony sposób 
mam im dać znać, że mogą spokojnie i bezpiecznie wracać.

Poza rozwiezieniem paczek oficerowie - konwojenci mieli adresy 
osób, które mieliśmy wywieźć z Kraju. Ogólna liczba wynosiła ponad 
200 osób. Ta wywózka była najbardziej niebezpiecznym “numerem” 
całej naszej wyprawy.
Zbiórka przed wyjazdem była wyznaczona w Krakowie w Klasztorze 
Ojców Bernardynów vis a vis Wawelu. Gdy wszystkie samochody 
dotarły, po załadowaniu zebranych ludzi, zasznurowaliśmy plandeki z 
przykazaniem zachowania kompletnej ciszy. Największy problem sta­
nowiły dzieci, znajdujące się w samochodach.
Wyjeżdżaliśmy z Krakowa około 23-ciej drogą przez Katowice. Doje­
chaliśmy najpierw do polskiego posterunku przed przekroczeniem Olzy. 
Tu nie robiono nam trudności z dalszą jazdą, gdyż żołnierze wraz z 
dowódcą - podporucznikiem byli uprzednio “opłaceni” przez mego 
adiutanta Wiesława.
Nad ranem następnego dnia dotarliśmy do Olzy - granicy czeskiej. Tam 
zatrzymano nas i czekano na przybycie majora, komendanta placówki. 
W międzyczasie zanieśliśmy “na wszelki wypadek” celnikom czeskim 
skrzynkę wódki. W samochodach panowała idealna cisza. Po przyjściu 
majora celnik zameldował, że przeprowadzono już kontrolę celną, i że 
wszystko jest w porządku (wódka zadziałała!).

Ruszyliśmy w dalszą drogę przez Czechosłowację. Nie dojeżdżając 
do Pragi, w godzinach popołudniowych musieliśmy wreszcie przerwać 
podróż aby dać możliwość odpoczynku i odprężenia ludziom, znajdują­
cym się w samochodach - tym bardziej, że były tam dzieci. 
Zapomniałem napisać, że jechał z nami (w obie strony) oficer z ramienia 
Rządu Warszawskiego, wydelegowany przez placówkę - przedstawi­
cielstwo PRL, z bazą w Niemczech. Przed wyjazdem z Krakowa Wie­
sław miał przykazane, aby jechał z tym delegatem w pewnej odległości 
za kolumną, a po drodze miał go spić. Chodziło mi o to, aby - gdy dojadą 
na “biwak” nie zorientował się, że tylu ludzi wywozimy z Polski. I 
rzeczywiście Wiesław z pijanym już delegatem jechał jakieś 100 km za 
kolumną.
Po zatrzymaniu się naszej kolumny “pasażerowie” powysiadali z samo­
chodów, rozłożyli koce, jedzenie i “biwakowali” na dobre. Po jakimś 
czasie dotarł do nas Wiesław z delegatem, który na widok obozowiska 
i tak wielkiej ilości ludzi oprzytomniał od razu; był zaskoczony i wręcz 
przerażony. Obawiając się aby nie dał znać do Pragi nakazałem Wiesła­
wowi aby pilnował go i nie spuszczał z oczu ani na moment. Gdy 
wydawałem te polecenia usłyszał je młody człowiek, podszedł do mnie 
i mówi: “mam tu żonę i dwóch synów, nie mogę ryzykować ich życia, 
może tego typa po prostu kropnę” - i pokazuje pistolet! Uspokoiłem go, 
że chwilowo nie ma takiej konieczności, że byłaby to ostateczność. 
Okazało się, że tym młodym człowiekiem był Ryszard Białous - kpt. 
“Jerzy”, dowódca Batalionu “Zośka”.
Nota bene nie figurował na liście osób mających opuścić Kraj, podobnie 
jak i ppłk. Jan Kamiński, z-ca d-cy Brygady Spadochronowej gen. 
Sosabowskiego.
W międzyczasie zajechała czarna limuzyna, z której wysiadł kierowca 
- podoficer, w mundurze żołnierzy polskich, będących na Zachodzie. Ku 
memu zdziwieniu i zaskoczeniu poszukiwał właśnie ppłk. J.Kamińskie- 
go. Świadczyłoby to, że wysyłający naszą kolumnę z Meppen wiedzieli, 
że będzie on z nami jechał. Pułkownik też, w przeciwieństwie do mnie, 
nie był zaskoczony i oświadczył mi, że wraca do Dywizji. Poprosiłem 
go aby zabrał ze sobą naszego, bardzo nam niewygodnego, “anioła

stróża” - czyli delegata. Pułkownik zgodził się, a porucznik z radością 
przyjął tę propozycję, ciesząc się, że może pozbyć się odpowiedział ności 
za przewożonych ludzi - a my, że pozbywamy się jego.
Po odpoczynku ruszyliśmy w dalszą drogę, zatrzymując się powtórnie 
na krótki odpoczynek w Norymberdze na placówce “dwójki”. Dowo­
dzący nią pułkownik przyjął nas wręcz serdecznie i nawet nakazał 
nakarmić dzieci jadące w naszej kolumnie (kakao, owoce).

Następnie przez Pilzno (przed Norymbergą oczywiście), Fuldę, 
Kassel dojechaliśmy do Meppen do dowództwa Dywizji. Na dużym 
placu zgromadziło się moc osób oczekujących swych bliskich z Kraju - 
przyjechali z Londynu, Paryża, Niemiec...

Na tym moja rola dowódcy tej niebezpiecznej eskapady się skończy­
ła, szczęśliwie wykonałem polecone mi zadanie ku radości wysyłają­
cych, oczekujących, tych których przywiozłem - no i mojej.

Muszę jeszcze dodać, że tłumaczem j.angielskiego w czasie całej 
wyprawy był kpt. Jan Podoski - obecnie emerytowany profesor Polite­
chniki Warszawskiej. Jak mi wiadomo, w swych wspomnieniach Pan 
Profesor “nie chwalił się” udziałem w tej wyprawie (ja też po raz 
pierwszy ujawniam to) - ai bez tego po oficjał nym już powrocie do Kraju 
przesiedział ładnych parę lat.

Jesienią 1946 r. wyjechałem z Meppen do Paryża do rodziny. Po 
wyjściu żony z Mokotowa (na mocy amnestii), wiosną 1947 r. ujawnij 
łem się - najpierw we Francji w tamtejszej ambasadzie, a następnie per 
przyjeździe do Kraju w lipcu 1947 r. - w Ministerstwie Bezpieczeństwa 
w Warszawie.
Przez 10 lat byłem śledzony i inwigilowany przez “bezpiekę” jako 
podejrzany o współpracę z wywiadem zachodnim. Po tym terminie 
oświadczono mi, że moja kartoteka “podejrzanego o współpracę z 
zachodnim wywiadem” zostaje zniszczona. Na ten “uroczysty moment” 
dwaj “ważni panowie” pofatygowali się nawet do Wałcza, gdzie obecnie 
mieszkam, a wówczas wezwano nmie na tę rozmowę z Tuczyna do 
Wałcza.

Wrócę teraz do mego powrotu do Kraju. Początkowo podjąłem pracę 
w Naczelnej Radzie Zrzeszeń Kupieckich w Warszawie, a następnie w 
Caritasie, którego dyrektorem w owym czasie był kolega z oflagu Jerzy 
Tymiński. Po paru miesiącach zostałem wydelegowany do miejscowo­
ści Tuczno Krajeńskie w powiecie wałeckim w celu zorganizowania tam 
sanatorium przeciwgruźliczego dla dzieci (gruźlica kostno-stawowa).

Przez blisko 10 lat pełniłem w sanatorium funkcję dyrektora admini­
stracyjnego, następnie przeniesiono mnie na podobne stanowisko do 
Szpitala Powiatowego w Wałczu. Tu pracowałem do czasu przejścia na 
emeryturę.

Nadmieniam, że za ucieczkę z oflagu i dostarczenie do Komend« 
Głównej Armii Krajowej szyfrów - w celu nawiązania łączności z 
oflagami - odznaczony zostałem orderem wojennym Virtuti Militari kl. 
5-tej (nr leg. 13777) przez Kapitułę Orderu woj. V.M. (Londyn - dn. 
11.11.1948г.).

Za działalność w Armii Krajowej zostałem odznaczony srebrnym 
orderem Virtuti Militari (nr 13879 - Londyn, dn. 29.12.1980 r.) nadanym 
mi Zarządzeniem Prezydenta Rzeczypospolitej z dn. 06.10.1980 r. (or­
der zdeponowano w Instytucie Historycznym im. Gen. Sikorskiego w 
Londynie).

Poza tym posiadam szereg odznaczeń, a mianowicie:
- Krzyż Armii Krajowej (nr leg. 12375),
- Krzyż Kawalerski Orderu Odrodzenia Polski (nr leg.278041),
- Krzyż Partyzancki (ne leg. 1080-83-38),
- Medal “Za Udział w Wojnie Obronnej 1939" (nr leg. 47-82-97 

MW),
- Odznakę Grupy Operacyjnej “Wschód” Armii Krajowej 

(nr leg. 159)
oraz szereg honorowych odznaczeń lokalnych.

P.s. Nie wspomniałem, że przez Komendę Główną Armii Krajowej 
zostałem awansowany do stopnia rotmistrza.

J
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LEKKOATLECI POWRACAJĄ Z TARCZĄ 

KIELECKICH MISTRZÓW MAKROREGIONU Lekkoatletyczny półmetek
W dniu 15-16.VI.1996 r. czwórka zawodników Miejskiego Klubu 

Lekkoatletycznego reprezentowała nasze miasto w Mistrzostwach Ma­
kroregionu Środkowo-Wschodniego 8 ościennych województw.
Start w tych zawodach był wyjątkowo udany, gdyż reprezentanci Miń­
ska 4-krotnie stawali na podium.
Juniorka Młodsza Mariola Osica dzięki wyśmienitemu wynikowi jaki 
uzyskała w eliminacjach (biegała dys. - iOOm) ustanawiając rekord 
życiowy 12,94s awansowała do finału, plasując się w nim na wysokim 
6 miejscu.
Junior Młodszy Łukasz Michałowski uzyskując również bardzo dobry 
wynik w trójskoku -13,27m (minimum PZLA na Mistrzostwach Polski) 
zajął 3 miejsce.
Juniorzy również stawali na podium.
Mirosław Grzywanowski - w trójskoku na 2 miejscu - 13,02m 

w skoku w dal 3 miejsce - 6,38 m 
Rafał Chojnowski - w biegu na 400m wywalczył tytuł 

Mistrzowski wynikiem 50,80s.

Wiosna dla zawodników Miejskiego Klubu Lekkoatletycznego w 
Mińsku Mazowieckim jest wyjątkowo udana. W cyklu mityngów wie­
lokrotnie zajmowali czołowe miejsca, ustanowili'wiele rekordów ży­
ciowych i klubowych. Kolejny raz udowodnili, że z powodzeniem 
mogą konkurować z zawodnikami najlepszych klubów naszego kraju 
uzyskując minima Polskiego Zwwązku LA uprawniające do startu w 
Bydgoskich Mistrzostwach Polski Juniorów, które odbędą się w sierp­
niu.
Szczególnie wyróżniające wyniki uzyskali: juniorzy - Rafał Chojno­
wski - 400m - 50,ó3s; 200m - 23,Ols; IOOm - ll,6Ss; Mirosław 
Grzywanowski - IOOm - 11,90s; w dal - 6,45m; 3-skok - 13,38m. 
Juniorzy młodsi: Łukasz Michałowski - 3-skok - 13,25m; w da! - 
6,38m; Mariola Osica - 100m - 12,94s; 200m - 27,70s. Młodzicy: Ewa 
Pilich - w dal - 5,01 m; Kamil Kazimierczuk - w dal - 5,68m; wzwyż 
- 160cm; 300m - 41,03s: Ireneusz Szczęsny - wzwyż - 162cm; Daniel 
Andrasik - 300m - 42,00s.
Dzieci: Karolina Chlcbicka - wzwyż - 135m; Alicja Dobrzyńska - 
wzwyż - 135nr, Julita Sosińska - 600m - 1,57,1 ls; Łukasz Tkacz - 
wzwyż - 150cm; Edyta Rekowska - 100m - 14,44s.

LEKKOATLETYCZNE 575 - LECIE MIASTA MIŃSK MAZOWIECKI
Miejski Klub Lekkoatletyczny dla uczczenia powyższej rocznicy zorganizował 24.05.1996 r. dzień skoczka i 01.06.1996 r. dzień sprintera. 

W zawodach tych rywalizowało o medal ufundowany przez Radę Miasta 200 młodych lekkoatletów ze szkół z Mińska Mazowieckiego i 
Kałuszyna.

Osoby które zajęły 3 pierwsze miejsca w poszczególnych kategoriach wiekowych:
Kategoria dzieci: Dziewczęta
60m
1. Edyta Redkowska
2. Ola Kozłowska
3. Anna Piętka

Skok w dal
1. Anna Piętką
2. Katarzyna Żuraw
3. Ola Kozłowska

60 m
1. Łukasz Tkacz
2. Łukasz Dembek
3. Igor Cassel ils

Skok w dal
1. Adrian Brzeziński
2. Jacek Grzywanowski
3. Sebastian Jurkowski
Kategoria juniorów: 
IOOm
1. Rafał Chojnowski
2. Piotr Piotrowski
3. Hubert Porębski

100m
1. Mariola Osica
2. Jolanta Sędek
3. Agnieszka Animent

Kategoria młodzików 
60m
1. Karolina Stryezyńska
2. Ewa Pilich
3. Edyta Kostusiewicz

Skok w dal
1. Ewa Pilich
2. Magda Gołowicz
3. Aneta Lewandowska

60 m
1. Jakub Wójcik
2. Kamil Każmierczyk
3. Daniel Andrasik

Skok w dal
1. Jakub Wójcik
2. Kamil Każmierczyk
3. Leszek Gizak

_________ __

300 m
SP Nr 3 - 8,60 
SP Nr 5 - 8,96 
SP Nr 5 - 9,02

1. Katarzyna Żuraw
2. Agnieszka Malacka
3. Magda Ptak

SP Nr 3-51 ,00  
SP Nr 2-51,24 
SP Nr 2 - 52,59

SP Nr 5-4,21 
SP Nr 5 - 4,02 
SP Nr 5 - 3,92

Chłopcy

Skok wzwyż
1. Edyta Retkowska
2. Agnieszka Zgódka
3. Agnieszka Roguska

S P N r3 -  129 
S P N r3 -  120 
SP Nr 1 - 115

SP Nr 3 - 8,73 
SP Nr 5 - 8,76 
SP spot. - 9,03

300m
1. Jakub Lewandowski
2. Grzegorz Abramowski
3. Dominik Leszczyński

SP Nr 3 - 52,34 
SP Nr 3 - 52,45 
SP Nr 5 -53,69

SP Nr 4 - 4,43 
SP Nr 4-4,31 
SP Nr 4 - 4,29

Chłopcy

Skok wzwyż
1. Łukasz Tkacz
2. Marcin Marciniak
3. Michał Rokicki

SP Nr 3 -  149 
S P N r3 -  130 
SP Nr 3 - 125

ZSZ Nr 1 - 11,34 
LO - 12,78 
ZSZ Nr 2 - 13,25

Dziewczęta

400 m
1 .Radosław Kalinowski
2. Hubert Porębski
3. Piotr Piotrowski

ZSZZ - 58,82 
ZSZZ - 60,78 
LO - 65,49

LO - 13,26 
iLO - 15,65 
LO - 16,02

Dziewczęta

SP Kałuszyn - 8,72 
SP Nr 2 - 8,76 
SP Nr 2-9 ,11

300m
1. Elżbieta Grabarska
2. Justyna Zawadzka
3. Ewa Pilich

SP Kałuszyn - 48,59 
SP Nr 2-49,21 
SP Nr 2 - 49,74

SP Nr 2 -4 ,80  
SP Nr 1 - 4,54 
SP Nr 3-4 ,26

Chłopcy

Skok wzwyż
1. Joanna Bogusz
2. Katarzyna Slrusińska
3. Katarzyna Jakubowska

SP Nr 2 -  132 
SP Nr 2 - 132 
SP Nr 1-131

SP Nr 5 - 7,60 
SP Nr 3 - 8,00 
SP Nr 3 - 8,03

300 m
1. Kamil Każmierczyk
2. Daniel Andrasik
3. Sebastian Przedlacki

SP Nr 3 -41,93 
SP Nr 3 - 42,80 
SP Nr 5 -44,10

SP Nr 5 - 5,76 
SP Nr 3 - 5,68 
SP Nr 5-5 ,36

Skok wzwyż
1. Ireneusz Szczęsny
2. Kamil Marcinek
3. Maciej Kowalczyk

SP Nr 3 -  158 
SP Nr 2 - 152 
SP Nr 1 - 146

RAM
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PARAFIALNY KLUB SPORTOWY
“GABRIEL”

W piękne, upalne popołudnie Święta Bożego Ciała, 6 czerw­
ca 1996 r. w Mińsku Mazowieckim, niedaleko Warszawy, miało 
miejsce niecodzienne wydarzenie. Odbył się mecz piłkarski 
pomiędzy dwoma drużynami młodych sportowców, pragnących 
podkreślić swą solidarność z ideą misji. Mecz pomiędzy Para­
fialnym Klubem Sportowym “Gabriel" z Zamienia i reprezentacją 
Liceum Salezjańskiego z Mińska Mazowieckiego połączono z 
promowaniem Papieskiego Dzieła Misyjnego Dzieci. Pomysł 
zorganizowania takiego spotkania zrodził się przed ponad pół 
rokiem, podczas wizyty Sióstr misjonarek w Zamieniu. Siostry 
prowadzące Papieskie Dzieło Misyjne Dzieci pod przewodnic­
twem Siostry Izabeli Rudnickiej, nawiązały wówczas kontakt z 
przedstawicielstwami PKS “Gabriel”. Pomysł zaowocował wspo­
mnianego już, czerwcowego popołudnia.

Pięknie przygotowany stadion Miejskiego Ośrodka Sportu i 
Rekreacji, udostępniony został dzięki życzliwości gospodarzy 
obiektu: prezesa MOSiR - Adama Bagińskiego i kierownika 
sekcji piłki nożnej mińskiej “Mazovii” Stefana Bielawskiego. Ten 
ostatni postarał się również o zradiofonizowanie imprezy oraz 
podjął się roli spikera. Mecz sędziowała trójka zawodowych 
arbitrów z Mińska Mazowieckiego: Andrzej Karolak jako główny 
oraz Ryszard Jazgarski i Ryszard Wasilewski jako liniowi (sę­
dziowali bezinteresownie).
Gośćmi honorowymi spotkania były siostry: Izabela Rudnicka i 
Dominika, które licznie zgromadzonej publiczności przedstawiły 
istotę Papieskich Dzieł Misyjnych, a także ciekawostki i piosenki 
misyjne.
Na stadion przybyli też m.in. v-ce dyrektor Liceum Selezjańskie- 
go - ks. Jacek Wilczyński, ks. Piotr Polkowski - opiekunowie 
drużyny “Salos” oraz Tomasz Płochocki, prezes Zarządu PKS 
“Gabriel" - ks. Feliks Chudzik wraz z opiekunem piłkarzy z 
Zamienia - prezesem Klubu Jerzym Gańko.

Samo spotkanie młodych piłkarzy - choć bardzo zacięte - 
zostało rozegrane w atmosferze życzliwości i wzajemnego sza­
cunku. Przed rozpoczęciem ks. Feliks Chudzik poprowadził 
modlitwę “Anioł Pański” z uczestnikami spotkania.
Jest to już tradycją meczów z udziałem “Gabriela", że sportowcy 
odmawiają tę modlitwę. Archanioł Gabriel to przecież ten właś­
nie Anioł Pański.

Mecz stał na wysokim poziomie. Po zaciętej i wyrównanej walce 
oraz przy żywiołowym dopingu kibiców, zwyciężyła drużyna 
“Salosu” 2:1. Podczas trwania drugiej połowy meczu, dzieci z 
PKS “Gabriel” kwestowały wśród widzów na rzecz Papieskiego 
Dzieła Misyjnego dzieci. Zebrane ofiary ludzi dobrej woli prze­
kazano po zakończeniu spotkania siostrom misjonarkom. Arbi­
ter główny - Andrzej Karolak przekazał w imieniu sędziów piłkę 
dla dzieci na misjach w Kamerunie. Sportowcy otrzymali pamiąt­
kowe książki, słodycze. Były zdjęcia, gratulacje, podziękowania. 
Pięknie spędzone popołudnie, gdzie królowała radość, sport i 
przyjaźń, a zwyciężyła - jak powiedział na zakończenie ks. Feliks 
Chudzik - idea misyjna.

Informacje o drużynach:
“ Salos” - powstał w Mińsku Mazowieckim wraz z założeniem 
Liceum Salezjańskiego przed dwoma laty.

PKS “ Gabriel” - powstał jesienią 1994 r. przy parafii Zwiasto­
wania Pańskiego w Zamieniu k/Mińslła Mazowieckiego z inicja­
tywy proboszcza tej parafii ks. mgr Feliksa Chudzika.
Klub zrzesza kilkudziesięciu sportowców ze szkół podstawo­
wych i średnich. Działa w 6 sekcjach: piłki nożnej, koszykówki, 
tenisa stołowego, ringo, siatkówki i kolarskiej.
Opiekunom Klubu udało się urządzić boiska do piłki nożnej, 
koszykówki, siatkówki oraz sale do tenisa stołowego i - ostatnio 
- nowoczesną siłownię.
Klub dysponuje dobrym sprzętem sportowym, zakupionym dzię­
ki pomocy ludzi dobrej woli oraz ze składek członków. 
Członkowie Klubu wielokrotnie startowali w różnych imprezach 
odnosząc wiele sukcesów. Brali udział w turniejach tenisa sto­
łowego, piłki nożnej, zawodach lekkoatletycznych tzw. Sporto­
wej Wiośnie.
Dzieci z “Gabriela" wystąpiły w 1995 r. w VII Międzynarodowej 
Parafiadzie Dzieci i Młodzieży w Warszawie. W tym roku ma być 
podobnie.
PKS "Gabriel” organizuje też dla dzieci wypoczynek wakacyjny. 
Klub funkcjonuje w strukturze Katolickiego Stowarzyszenia 
Sportowego Rzeczypospolitej Polskiej i posiada osobowość 
prawną.
Celem działania Klubu jest wychowywanie dzieci i młodzieży 
przez sport, w oparciu o zasady etyki katolickiej.

Prezes Klubu 
inż. Jerzy Gańko

Z posiedzeń Zarządu Miasta c.d .zestr.i3

... wyrazić zgodę na nieodpłatne przejęcie dowodami PT na 
majątek Miasta od S.M."Przełom", a następnie przekazanie na 
majątek PEC Sp. z o.o w Mińsku Maz. opomiarowania dostaw 
energii cieplnej budynków usytuowanych przy ul. Nadrzecznej 
1,2,4 i 7; Siennickiej 8,9; Bulwarnej 1, 1a; Piłsudskiego 1 i 
Miodowej 5 oraz węzła cieplnego wraz z opomiarowaniem w 
budynku przy ul. Siennickiej 6.
... podjąć decyzję o rozszerzeniu zakresu robót przy odtwarzaniu 
nawierzchni ul. Florencja o wykonanie chodników i wjazdów po 
obu stronach ulicy.
... w związku z opracowaniem projektu modernizacji ul. Wyszyń­
skiego zrezygnować z budowy zatok parkingowych po stronie 
północnej tej ulicy na odcinku od ul. Orzeszkowej do ul. Grani­
cznej.
... zlecić w trybie z wolnej ręki (wartość zamówienia nie przekro­
czy 1000 ECU) opracowania aktualnych map do celów pro­

jektowych w ul. Warszawskiej na odcinku od ul. Parkowej do 
budynku Poczty (po str.północnej) geodecie uprawnionemu Ja­
ninie Kowyni. Do rokowań z wykonawcą upoważniono pracow­
nika WTI - Tomasza Samsona, a do podpisania zlecenia - 
Burmistrza Miasta.
... zapoznać się z treścią Porozumienia zawartego pomiędzy 
Kierownikiem Urzędu Rejonowego w Mińsku Mazowieckim, Dy­
rektorem Zespołu Szkół Średnich i Zarządem Miasta w sprawie 
wygaszenia zarządu w stosunku do części terenu z kotłownią 
przy ul. 1 PLM “W-wa", a następnie przekazania go nieodpłatnie 
na rzecz Miasta i upoważnić Burmistrza i Z-cę Burmistrza do 
jego podpisania.
... w związku z negatywną opinią DODP Warszawa dotyczącą 
budowy ul. Śniadeckich na odcinku od ul. Warszawskiej do ul. 
Dąbrówki wystąpić do DODP o uzgodnienie projektu przebudo­
wy skrzyżowania ul. Warszawskiej z ul. Siennicką i ul. Błonie.

Burmistrz Miasta 
Zbigniew Grzesiak
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